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Zamawiać ,Gl*s Narc*»* nroina we wszjstluch urzędach pocztowych A ustra-Węgier, Polski 1 Niemiec, we wszystkich sęcacyach dziennlklw lak 
bezpośrednio w Administracyi. (W  ©kupacjt niemieckiej wolno jedyoie preaumerewać za pośrednictwem urzędów pocztowych). —  Wpłaty ważna ustu- 

teczaiać przekazami pocztowy mi, przez Pocztową Kasę Oszezedności (Konto Nr 23003), przez Bank Kratowy i w *dnpnistracvi Wydawnictwa.
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Komitetowi Polskiemu Narodowemu 
w Paryżu.

Łasząc się u stóp zwycięskiej koalicyi, 
usifuje żydowski nacjonalizm środkowo
europejski w zaciekle oszczerczej kampanii 
nu. pośrednictwem rozciągniętej wszędzie 
sieci swych wpływów przedstawić Polaków 
jako rzekomych żydożorców- reakeyonaryu- 
szy i podkopać zaufanie do nich w przed- 
dz' jń oz', -f-zinego zahtfcwietća spjawY pol
skiej. Stujęzyeziui prasa semicka wyolbrzy
mia tendencyjnie niedomagania nasze we
wnętrzne, oczerni.-,, spotwarza, zniesławia, 
pracujo w pocie czoki nad wyrobieniem nam 
opinii barbarzyńców. Żydzi błyszczą przy 
tej sposobności w gloryi nieposzlakowanych 
bojowników’ cyuiiizacyi i prawa.

Oto parę komentarzy do kampanii tej, 
której Polska n ie  z a p o m n i ,  d o p ó k i  
l  ę.d.z.ńc ż.y.l.a.

a a *

1. Dla wyjaśnienia ciężkiej atmosfery, ja
ka zaległa obszar współżycia chrześcijań
skiej i żydowskiej ludności naszego kraju
w średni.h i wyższych warstwach, należy —  
p .a motT wami sucyaliio-goepodarczenu —• 
sl.m ąć do roli, jaką podczas czterolecia 
wojny światowej odegrało żydostwo polskie 
wobec najsroższego i najbardziej nieprzeje
dnanego . wroga naszego narodu: wobec 
Kiemców. Była to rola pomocnika, sługi, 
trabanta, sprzymierzeńca. Połóżcie rękę na 
Bcrcn —  wy, co pielgrzymujecie dziś bez- 
wstydrdo do stóp Wilsonów; czyście nie po
pierali całą duszą i ze wszystkich sił swoich 
zwycięstwa . - tro-berlińskich despotów, 
czrście na wszelki odruch polskiej, czy cze
skiej odrazy do ciemięzców nie wrzeszczeli 
t  niuną na ustach, że Polacy i Czesi to 
,.zdr::icy“ , orajcie nie rozkoszowali się ka- 
żóom uderzeniem pruaki&j pięści w ginącą, 
zdawało się, Francyę? 1 czy wasz tryum- 

wzrok nie pastwił się nad lękiem, któ
reście czytali w n a s z y c h  cezach, aby 
cis zwyciężyła nad śwntem kanalia pruska?

2. Od dnia, w którym niemiecka pikel- 
tauba błysnęła po raz pierwszy na bruku 
warszawskim: poczęły rozbijać się po uli
cach Warszawy arogancko całe zgraje wy- 
s\ łan-ch przez berlińskie redakcyo eksper
tów od „żydów wschodnich", ekspertów, 
którzy byli oczywiście żydami —  zachodni
mi. Pamiętamy, jak dumnie stąpał w upo
korzonej stolicy polskiej rozdęty pychą 
przedstawiciel Germanii: Mox Coben lub Łn- 
iiv Morita Pimcles. Pamiętamy, co wśród 
oklasków całego żydośtwa środkowej Euro-

sv.ą
grawitację do kultury niemieckiej tworzą 
naturalne przedłużeni o niemiecldch wpły
wów, że są wymarzonymi pionie arni tych 
wpływów i tej „kultury", że jak na granito
wej podstawie może i powinna oprzeć się 
na n'?.h okspansya, idąca w ślad za zwy- 
tlęzkim ...ieczem ITindenburga. I pamięta
my dobrze burzliwy entuzjazm, z jakim 
„wschodni" żvdzi z naszych Nalewek witali 
te dr'eko3iężme pla.ny swych zachodnich 
współplomiieńców... plany, które w odziły się 
E..J Bnrewą, zakwitły nad Wisłą, a skonały 
nad Mama.

3. Od sierpnia r. 1914, ?dy pruskie rrma- 
ty zamieniły Kalisz w kupę gruzów, pobyt 
niemieckich hord w Polsce stał się jednem 
nioustannem pasmem gwałtów i zadaec że
nią. Burzono i z ziemią zrównywano fabry
ki. Z dymem puszczano kościoły, dwory pa
łace. Spalono tysiące kwitnących siół. Ra
bowano. Kradziono. Niemieccy oficerowie, 
jak pospolici złodzieje, kobietom polskim 
zdmerali z palców złote pierścionki. Sze
rzono merd i pożogę. Wieszano, rozstrzeli
wano. Dziesiątki tysięcy Polaków szły do 
Straszliwych obozów koncentracyjnych, 
gdzie wśród nieopisanych cierpień nic za- 
b akio wybitnych polityków i pisarzy. Z rąk 
niemieckich nie ucierpiała nic tylko ‘jedrrf 
kato^orya mieszkańców Polski: żydzi. To 
byłi^..swoi“ , któwy z radością wyhierai.fi 
naprzeciw zwycięzcy i tysiącem cennych 
ti .Ing umioli uczynić się potrzebnymi. I to

ci, co dziś cizołgaią cię przed tryl mml 
koalicyjny, aby złożyć tam za pośredni
ctwo’:’ swych holenderskich, duńskich czy 
amerykańskich współwyznawców akt oskar
żenia nrze.iw Polsce.

4. Znacząc drogę swego pochodu lasem 
szubienic, na których zawisły były tysiące 
polskich „zdrajców1*, dotarła armia austro- 
niemiecka w lipeu 1915 r. do Lwowa.

Lwów —  „odi/.yskauy". W  ulice miasta wje
chał tryumfalnie Fryderyk Habsburg Wie- 
szatioL Wielotysięcznym Bzpalerem głów 
i olbrzymiom, pod niebo bijącem hosanna 
witało żydostwo Lwowa zasypany kwiata
mi automobil, w którym przebywał wróg 
i kat Polski. Czarno-żółty patryotyzm ży
dów doszedł wówczas do temperatury wrze
nia. Następnie pocaął wyładowywać się 
praktycznie wszystkimi środkami, jakimi 
wezbrane uozucie może się wypowiedzieć. 
Jeden z nich trzeba tu przypomnieć. Były 
to stosy d e n u D e y a c y i ,  które do władz 
austryackich napływały na Polaków, jako 
„wrogów państw’a“ . Pamiętna ta orgia do
nosów, kióre w pierwszych zwłaszcza tygo
dniach unioszczęśliwiły setki ludtzi ze wszy
stkich warstw (donosów’, w których nieza
leżnie od .. na try o tycznych11 motywów likwi
dowano także po części niewygodną kon
kurencjo polską), oburzyła w końcu swą 
nlkczomnością nawet austiyackiego genera
ła Rimini a, który publicznie wskazał na ży
dów, jako ich autorów.

5. Denuncyacye te rozszalały eię były 
w całej „oswobodzonej14 Galic-yL Do wyją
tków należą te większe miasta galicyjskie, 
których naczelnicy po ustąpieniu inwazyi 
rosyjskiej nie byli pociągani do odpowie
dzialności pod zarzutem sprzyjania nieprzy
jacielowi, akta zaś sądów wojennych stwier
dzają niezbicie, że podstawę do tych docho 
dzeń i do ścigania setek wybitnych obywa 
teli Polaków tworzyły doniesienia, wnoszo
ne przez żydów. Tym sposobem zyskiwali 
sobie żvdzi coraz w iększY kred_”t  politycz
ny u władz austryackich, wyzyskując go na 
każdym kroku przeciw interesom ludności 
polskiej.

6. Austro-T. . ffierska okupacja Królestwa 
Polskiego stała się właściwie okupacvą ży
dowską, gdvż c. i k. komendą obsadziła 
trzy czwarte stanowisk administracyjnych 
żydami. W ciągu paroletniego gnębienia tej 
części naszego kraju przctz najaad- a w szcze
gólności przy wysysaniu z niej wwzelkioh 
zasobów gosnodarczych, przy wydobywaniu 
z r.ldopa wolskiego nieraz ostatniej miarki 
zboża, żydzi bv!i podatnem i chętąiem na 
rzędziem w ręku Austryi,

7. Boruty i zaiiuiióey rozdział ubiegłej 
wojny mogłaby utworzyć rola „referentów 
prasowych1', rozsianych obficie w austrya- 
cklem ministerstwue wejny, w munistci-stwic 
spraw zagranicznych, w giównem dowódz
twie armii, w słynnym KriegsbberwacLnngs- 
amt i innych władzach centralnych w W je 
dniu —  rola tych panów, których zadaniom 
było wywąchać w prasie to, co tkwiło tam 
między wierszami, to „d o  ezego wprost nic 
mogła przyccepić się słynna ]x>tiójna cen
zura wojcntia. Truponderabilia takie, o ile 
szło o prasę polską, wymykały się z pod 
uwagi nawet najlepiej po polsku mówią
cego Niemca. Tu był potrzeluny szpicel, co
żyjąc od dawna wśród tutejszego społe

czeństwa, mógł wyczuć wszystkie subtelne 
i tajemne drgnienia jego duszy. Taką służ
bę mogli sj>ełnić tylko żydzi i Rusku. I speł
nili ją. Z całem oddaniom się interesom nie
mieckim, z rują nienawiścią do polskich 
„zdrajców11. Ta drogą, między kunę mi, usta
lony został w Wiedniu w czasach najsroż- 
szej reakcyi fakt, że prastary uniwersytet 
Jagielloński w Krakowie jest zbrodmezom 
gniazdem przujadół ententy.

8. Było to w r. 1916. Jeden *  wybitnych 
organów polskiej opinii („Kuryer Lwow-

bLI"), kreślony codziennie, świecący ogTom- 
uami białerad plamami, nie mogąc pod obu
chem austryackich przepisów cenzuralnych 
wypowiedzieć tego, co chciał, zakończył 
któreś ze swweh postrzępionych artykułów 
głuchą uwagą, że w danych okolicznościach 
musi zrezygnować z jaaneigo wyporwiodnenia 
się. A  wówcrr.s organ lwowskjch żydów, 
pełen ekstazy dla lśniącej pikelhauby, przy- 
gważdżaiąc to męczeńskie zakończenie, za
krzyknął tryumfalnie i z intencją, która nie 
mogła chyba być dwojako tłomaczona:

—  Cóż to są za dziwne myśłi, których 
pismo, wychodzące w Austryi, nie może 
otwarcie wypowiedzieć. . .  bo m y  nie ma
my nic do ukrywania,?!

9. Przea cztery lata patrzyła Polska na 
istną .sielankę między prusactwem a polski
mi żydami. Stosunku tego nie charaktery
zuje może nie tak jaskrawo, jak fakt, iż 
podczas jxibytu swego w- Warszawie zabro
nili "wodzowie chrześcijańskiej armii nie- 
r ‘ockiej żołnierzom swym korzystać z usług 
religijnych polskiego duchowieństwa i uczę
szczać do -polskich świątyń, natomiast u- 
świetnjali swą obecnością —  starozakaime 
obrzędy w synagogach. Jeszjaze we wrze
śniu 1918 na nabożeństwie „K o l Nidrei“
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w sądny dzień przybyła do synagogi na
'rłomackiem grupa piemieckich generałów 
i wy’sokich dygnitarzy, podkreślając uiocay- 
ście niemiecko-żvdowską przyjaźń. (Pnasa 
yrarszawska z 23 września 1918).

10. Nie można dość silnie podkreślić 
(o czem w Europie przeważnie się nie wie), 
żo ojczystym językiem’’ mas żydowskich 
u ras jest zepsuty język niemiecki, który 
żydzi przynieśli z Niemiec do Polski przed 
sotkami lat i dotąd juko świętość przecho
wali. To poniekąd 7. góry określiło ich ro
lę nodczas niemieckiego najazdu w naszym 
kraju. Moritz Jaffe, autor dzieła „P ie  Stadt 
Posen unter preussischer Herrschaft44 z uczu
ciem chluby opowiada, że skoro tylko pań
stwo polskie nadło, natychmiast żvdzi tam
tejsi „uświadomili się“  i „podzielili uczu- 
cća_ z. tvrr,i, którzy wspólnym x nimi mó
wili językiem", t. j. % Niemcami. „Germania 
nie ma wierniejszych synów, niż m y!" wo
łał w berlińskiej „Zukunft" na dwa lata

rzed wojną żyd poznaiiski, Dr Kassel. 
W  ciągu wojny występowali żydzi na zie
miach naszych wszędzie demonstracyjnie ja
ko awangarda ^cnnaaiKjnu. Naodwrót, jako 
żywioł bezwzględnie „pewny", korzystali 
z najdalej idącej protekcji państw central 
nrch. Żydostwo i Attstrya bvłv to pojęcia, 
tak utożsamione, że znak na czapkach woj
skowych .,F. J. I.11 (Fi-anz Josef 1) tłorna- 
caono inronicznie: Ffir judische Interossen. 
Żvdzi berlińscy i polscy porozumieli sic ze 
sobą dosłownie nazajutrz po zajęciu War. 
sza.wv nrzez Pni aków, a rezultatem poro
zumienia się była goraca oferta, złożona 
w Berlinie, abv zwycięskie Niemcy zechcia
ły we własnvm mądrze poietvm interesie 
zużytkować n.a wschodzie słowiańskim ży
dów, którzy przecież mówią właściwie także 
językiem ITindenburga. Gdyby miecz koałi- 
cyi "hm cł się był w wa’ ce z prusactwom, 
Polska aż do najdalsza ch swoich w-schodnich 
kończyn liczy biby miBony Germanów moj- 
żeszowego yryznania.

11. Powinowactwo duchowo żydów z pru
ska reakcja w^-staęiło na ziemi naszej w pa
miętny soosób w r. 1848 w Poz.ianiu. po 
stłumieniu ówczesnej rewolucja. Żydzi sta
nęli i., u rem przy zirycięzcach. Uczuli się 
Prusakami do szpiku kości W  radosnem 
upojeniu iluminowali dom.y. Palili ostenta
cyjnie Polskie godła i znaki Gdy jeńców 
ijolskich prowadzono ulicami Poznania, ży
dostwo rzuciło się na nich z zapałem, po
liczkowało, plwalo, darło ma nich odzienie 
w strzepw. Wybitny żydowski członek rady 
miejskiej wołał: „N ie wolno nam soocaąć, 
póki nie wygnamy ostatniego Polaka i  miar 
sta11. Nastąpiło to w kilka tygodni po uro
czystej polskiej deklaracji na ratuszu no- 
zmailskim. zapewniającej „braciom Izraeli
tom korzystanie z pełnych praw obywatel
skich11. (Moraiozowski: „Wypadki poznańskie 
w r. 1848“ ). lVt nełzaiue u stóp zwycięskie
go in-usactrra. brło czemś tak odrażo;ocem, 
że nawet Nicmioc pułkownik von Brandt, 
w pamiętnikach ,wych mówi: „Trzeba było 
być świadkiem wszystkich tych neon, aby 
módz dobrze osądzić głęboką moralną rnk- 
czemność żydów".

W  zanionilonych wartmloich praeżyliśniy 
podobne sceny w latach zwycięstw pruskich 
1914— 1917.

12. Na wstępie wojny tabramlał w Berli
nie słynny j  osławiony „Hymn nienawiści 
do Anglii". Natchnionym twórcą tej pru
skiej wojennej pieśni nad pieśniami był 
ż y d ,  wywodzący się * poznańskiej gleby. 
Lissauor. Dziś Lissauerzy z Krakowa jadą 
do Hagi, *bv  stamtąd pouczać Anglików, 
co mają zrobić z  „antisemicką" Polską.

13. Dla oświetlenia oprawy przez analogię 
zapiszmy tu, że tak samo. jak a naa, wier
nym i>ach ołłrfam gennanizmu byli żydzi aż 
do ostatniej chwili taJcże W Czechach. Po 
zaburzeniach antysemickich w pierwszych 
Aniach grudnia b. r. w Pradze, w  czasie 
których pobito dotlihwie wielu żydów i zde
molowano lokal miejscowego organu żydow- 
sko-niemiockioTO. skonstatowały „Narodni 
Listw" (nr. 147), że rozruchy były zwróco
ne „przeciw żvdom, jako VL icom44. ,^aró-J 
czeski —  Tiisał wspomniany dilemuk —  
nie mógł zapomnieć tego, że żydzi byli eks- 
ponentami ducha aus*ry.ichiego i niomie 
ckiego44, „lud nie mógł zapomnieć zacho
wania się tych kół w  czasie wojny". A  więc 
7tmclrro. jak n nas.

14. W  oskarżaniu Polski o bo, że winną 
jest zaburzeń, nazywanych w nerwowem 
podnieceniu pogromami, powinni być ży
dzi o tyle bodaj wstrzemięźliwsi, że grunt 
dla inkryminowanych wypadków przygoto
wali ich właśni najserdeczniejsi przyjaciele. 
„Pogromy4' eą wypływem zdziczenia mas,

zdziczenio jest rezultatem wojny, wojna 
jest wynikiem hodowli rozbójniczego mili- 
taryzmu, a ten ostatni jest dziełem Niem
ców. Oni to, ci międzynarodowi bandyci 
w wielkim stylu, dla których żydostwo pol
skie żywiło zawsze bezgruniczy kult, któ
rym pomagało pastwić się nad męczeńską 
ziemią poznańską, doprowadzili do rozpę
tania się pospolitego bandytyzmu w kraju, 
o którym Francuz Rulliiere na przełomie 
x v m .  i XIX. wieku powiedział: „Bezpie
czeństwo publiczne bez urządzeń policyj
nych jest tam tak wielkie, że zdaje się 
popierać mniemanie pownych filozofów, że 
człowiek z natury swej jest dobrym4*.

15. Polacy nic są antisemitami. Mówić 
o antisemityzmie narodu, który wyhodo
wał u siebie dwa miliony żydów i który tej 
olbrzymiej masie użycza gościny, jest rze
czą śmieszną. Dlaczego w zachodniej Euro
pie stanowią żyd/i liczebnie nic nie zna
czącą garstkę? Albowiem przez całe stule
cia tępiono ich tam ogniem i mieczem, zmu
szano gwałtem do zapierania się wiary i aż 
do początków XIX. wieku masow’o wypę
dzano z miast i całych krajów. Dlaczego 
w Polsce rozmnożyli się tak licznie? Gdyż 
nikt ich ztąd uie wyganiał i nikt nie ską
pił im chleba. Wszak nazywano Polskę 
„paradisus Judeoruut". Oto nasz antysemi
tyzm.

Przypomnijmy tu, że równouprawnienia 
polityczne otrzymali żyd7.i w Europie (prócz 
Rosy i i Rumunii) dopiero w ubiegłem stu
leciu. Jestto wiek, w którym Polska nie 
posiada państwowości własnej i sama wśród 
ciągłych upustów krwi dopomina się o po
deptane swe prawa, wiek, w którym rza
dko tylko i na drobnej części naszego dzie
dzictwa mieliśmy możność stanowienia
0 losie swoim i tych, których dzieje z na
mi złączyły. A  jednak! Anglia obdarzyła 
żydów pełnemi praw/ami obywatelskiemi 
w r. 1858, Włochy w r. 1859, Węgry 
w r. 18G7, Szwajcarya w r. 1874, Hiszpa
nia w r. 1876. Polskie królestwo kongre
sowe uczyniło to natychmiast po wywal- 
C7,enin autonomii, w r. 18ti2, w cztery lata 
po Wielkiej Brytanii, o dwanaście lat wcze 
śniej, niż najliboralniejsza republika Eu- 
ropy.

Dziś awansowaliśmy na —  żydożorców.
16. Charakter narodu ulega zmianom tak 

powolnym, że tesame rysy zasadnicze od
najdują się w nim niejednokrotni'1 po upły
wie wielu i wielu stuleci: skonstatowano 
już nieraz, że charakterystyka Germanów 
przez Cezara do dziś niezupełnie straciła 
swą trafność. Polacy słynęli z tolerancyi,
1 to speeyaJnie także w stosunku do po
gardzanych wszędzie i nieeierpianych ży 
dów. Historyk żydowski, Df Mojżesz 8cborr, 
stwierdza u Polaków z czasów ich niepodle
głości pajistwowej „czysto ludzki moment 
poszanowania godności człowieczej żydów 
w odróżnieniu od wszystkich innych kra
jów " | „na chwałę dziejów Polski" pod 
nosi, że była Polska jedynem w Europie 
państwem, które nigrły żydów nie wypę
dzało. „Rechtstellung und innere Verfas- 
sung der Juden in Polen44). Czy ten ry-s 
tradycyi narodowej może uwierzytelnić 
oskarżenia Polaków o rzekome pastwienie 
się nad żydami?

17. K westyę żydowską w  Polsce skoropH 
kował fakt, iż żydzi, a mianowicie nacyona- 
łiści żydowscy —  nie zadowalniająo się po
siadaniem praw obywatelskich na równi 
z resztą ludności —  żądają przyznania sobie 
w dodatku praw drugiego, odrębnego na
rodu. We Francyi, w Anglii, uważa każdy 
starozakonny za rzecz naturalną, i i  x urzą
dzeń państwowych korzysta ściśle w tej- 
Mjnej fprraie, w jakiej przysługują one 
Francuzowi, ezy Anglikowi. Polska ma dać 
źvdom ponadto jeszcze specyalne prawa: 
żydowskie. Nazywa się to niewinnie auto
nomią narodowo-kulturalną, a równa się 
stworzeniu państwa w  państwie. Słowem, 
oprócz odbudowanej Palestyny chcieliby 
nacyonaliści żydowscy mieć drugie, kolo 
nialne państwo: Judeo-PoTskę, urządzoną 
jakgdyby na podstawie polsko-żydowskiego 
condominium. Doskonały znawca żydostwa, 
gdyż sam żyd, W. Sedecki („Socyal-litwa- 
etwo"), nazywa to wręcz „planem odbudo
wania Syonu w Polsce". Tym sposobem 
fakt, żeśmy w ciągu stuleci obchodzili się 
z żydami humanitarnie, że nie paliliśmy ich 
na stosach i nie wypędzaliśmy ich, jak to 
czyniły inne narody, a co umożliwiło im 
liczniejsze osiedlenie się w naszym kraju —  
ten fakt miałby się teraz przeciwko nam 
zwrócić. Byłaby to logika rzeczy, zbyt zai
ste dzika. Polacy nie są pierwotnym szcze 
pom, z którym możnaby sobie mniej lub 
więcej łatwo urządzać podobne ekspery 
menty. Są narodem o zbyt_Etąrej f wielkiej

tradycyi, narodem, który ziemię swą z^ję! 
w zajmerzchłych czasach prahistoryi, akn- 
pił strugami krwi i znoju, nie opuścił jaj 
wśród żadnych dopustów losu, jak ta wła
śnie żydzi uczynili ze swą ojczyzną, i chce 
ją tak sam o bezwarunkowo posiadać na 
własność, jak każdy inny naród po^Mto 
swoje dziedzictwo.

Pretensye żydów, skierowane pmoor.’ 
temu naturalnemu prawu, odczuwa cak* 
Polska jako najwyższą prowokację.

18. Nacyonalizm żydowski, przc4eUrwia« 
ją ty  się Europie jak posąg boleści,
w Polsce występować arogancko, agresy
wnie i wyzywająco. Dnia 10 listopad;*. 1918 
podczas entuzyastycznej manifestacji naro
dowej z powodu rozbrojenia Prusaków wą* 
lano na ulicach Warszawy: Precz z Polską! 
Precz x wojskiem polskiem! Precz 7 biakf 
gęsią! (ostatnie „precz44 odnosiło się do 
symbolu narodowego Polaków, Białego 
Orła). Tosamo powtórzyło się w kilku in
nych miastach. Zapytujemy Francuzów, co 
uczyniliby z ludźmi, którzy na ulicach Pa
ryża ośmieliliby się krzyczeć: Precz z ar
mią francuską?! U nas tę bezprzykładną 
czelność rzucenia narodowi polskiemu 
w twarz obelżywego i prowokacyjnego 
okrzyku mieli żydzi-bolszewicy, owo taje
mnicze robactwo, które stoczywszy na 
próchno chcącą się odrodzić Rosyę, rzuca 
się z kolei na najbliższy łup —  polaki.

19. I m p o r t e r a m i  i krz.e.w.i.c.i.e- 
La.ma r.u.c.h.u b o l s z e w i c k i e g o  
P o l s c e  są  n i e m a l  w y ł  ą.c.z.n.ie ż.y- 
d 1 L Oni —  to sztnb. Żydami są główni 
przywódcy, organizatorzy „rad", instrukto- 
rowie wychylających się już na widownio 
„czerwonych gwardyj": Bruc-ho, E?hcn-> 
schitz, Roscnzweig, Singer, Mandelbaum, 
bracia Filrstenberg, Lichtenbaum, Nauches 
i wielu innych. Partya t. zw. Socynłdemo- 
kracyi, która, jest polskim odpowiednikiem 
bołszewizmu i działa v/ ścisłym kontakcie 
z moskiewskim rządem sowietów, składa 
się u góry przeważnie z żydów. Na stano
wisku bolszewickiem stoi całe, rozgałęzione 
w brie i Konrmsówes stronrJctwo żydow- 
sko-socyalistyczne ..Bund4*. W  samym rzą
dzie sowietów żydzi polscy odgrywają w y
bitną rolę (w  Smolnym Instytucie można 
się dlatego wszędzie po polsku rozmówił'-) 
i korzystając z posiidania w swom ręku 
aparatu państwowego, a zwłaszcza środków 
finansowych, starają się zaszczepić u rat 
bolszewizm za pośrednictwem umyślnie w y 
syłanych licznych agentów. Emisanume d  
pozakładali tajne dmkarnie, skąd zasypują 
kraj pismami ułotnemi, broszurami. iKirtra
tami Lenina i Trockiego. W  masach prowa
dzą demagogiczną propagandę przewroto
wą, koraystając ze zdezorganizowania na
szego życia stuletnią niewolą, z wycieńcze
nia kraju wojną, z wyssania go i doprowa
dzenia do ruiny przez rządy okupantów. 
Bolszewizm i żydostwo są w Polsce synoni 
mem, taksamo, jak w Rosyi. W  chwili, gdy 
koalieya przeprowadza ekspedycję karny 
przeciw gniazdu zbrodniarzy bolszewickiej 
w Moskwie, czerwona maffia „polskich" 
Bomstemów, Karachanów i Joffych, tych 
wrogów wolnośfci i demokracją wrogów 
ludu. uderza u nas w  podstawy porządku 
społecznego ł odbudowującego się życia, 
zaostrzając jednocześnie niesłychanie i kom< 
rdikująe kwestyę żydowską.

90. Dla uzupełnienia obrazu należy do
dać, ie  Polska jest ponad ludzką mian- 
przesycona elementem żydowskim, któiw 
tworzy tu 10— 12% ogółu zaludnienia? 
Ziemia polska żywi blisko dwa miliony ży^ 
dów, gdy równocześnie cztery miiiony P(n 
laków muszą stałe pracować na ehleb w  .t- 
meryee, a pół miliona corocznie wychodził^ 
na czasowy zarobek do różnych krajów 
Europy. Jestto anomalia, nigdzie w świoJ 
ci« nie spotykana- Wybitny pisarz polski; 
Wilhelm Feldman, żyd z pothodreniaj 
stwierdza: „Żydów jest w  Polsce za dużo; 
więcej, niż kraj chce i może ich pomie
ścić" GrKrytyka", 1913).

*  . •  *
Za to, za chleb, którego ziemia polskaj 

nie ma dziś dość dla własnych dzieci, za; 
pół tysiąca łat opieki i praw ludzkich, któ
rych nie skąpiliśmy żydom wtedy, gdy re-< 
szta świata miała dla nich tylko bicsf 
wzgardy i bicz prześladowań, bierzemy, 
dziś zapłatę od wiecznego ludu: podgryza-f 
nie ojczyzny naszej w  domu —  intryg# 
przeciw niej na zewnątrz, w chwili, gdy 
ważą eię ostatecznie jej losy, gdy kongres 
narodów ma orzec zwrócenie zrabowanych’ 
jej praw.

A. CHOŁONIEWSKI.
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Ssjrc łbielfticowy vr Poznaniu.
W Płataniu zebrał się sejm dzielnicowy 

zaboru pruskiegoj obejmujący poelów od Ma
zowsza pruskieyo aż po Katowice i West
falię.

Niezliczone raesz-j Poznańczyków wyległy 
na ulice, by napar.iać serce widokiem pol
skiego naszego Ik^zbunia w szatac-L olświę- 
tnycb orŁa by być świadkiem pamiętnego 
pochodu posłów i delegatów z kościoła faj
nego, starym ryrk:em. ulicą Nową, Alejami, 
św. Marcina i Piekarami —  do sau obrad. 
Poprzedzeni przez'orkiestrę, w>grą wajreą 
maioze nr .rod owe, szli posłowie i delegaci w 
liczbie około 1500. Wecędzie paskował wzo
rowy ład i niczem nie zaWóeóny zosbaJ po
rządek publiczny. Poznań tonął w powodzi 
acct and arów i odznak narodowych." Szw>egół- 
nie gorąco witano Najprzew. Arcypasterza, 
któremu wyprzęinno konie i w tryumfalnym 
pochodzie powóz zaciągnięto pod sale obrad.

Nie kończyły się okrzyki na cześć poszczę 
góinych dzielnic i Polski zjetknoczonej. Wil
sona i j*ymasa ks. Arcyoiekupa Eblbora. 
Długo jyzed naznaczoną goLztoą kościół far- 
ny zapełnił się po brzegi.

ilszę św. odiprawił w wielkiej asyście Ks 
*Areyb*>Vn7ł a piękne kazanie sejmowe wy
głosił łts. prałat Śtychei.

Dbrady na sali —  pięknie udekorowanej 
godłami pędzla Dory Mukułowskiej — zagaił
0 godz. k wąstrans na 1 prezes Koła pariew 
mentarnago, p. WTad. Sevda, wilając obe
cnego ks. Arcybiskupa i przybyłych aebga. 
tów Prus ksTż., Pras. król., Wanilii, WieŁko- 
połski, Pomorza, Śląska i wychodź twa

Haaoany nastał nam dzień —  mówił po- 
soł S e y d a — ko do nęy cgo życia budzi 
się Polska. Walą 3?ę trorv i państwa a z po
piołów j zgłiaecz powstaje Polska ludowa. 
Nie b ędzie w niej miejsca (tła jffzywilejów, 
r 3zy»cy w nici będą politycznie równi a naj
szersze pole w obe dła zasiugi i dla pracy o- 
koto debra narodra.

Zabrał głos Ks. Arcybiskup, by najwido
czniej do głębi wetu wsotiy znznaczyć, że sta
wa przed zgromadzonym? jako prymas Poł- 
cki, a2e ta iże  jako przedstawóciol najstar
szego w  Polsce biskupstwa. Jestem tn —  
rnówS —  na BKHm najwiaściwezyre giurcie
1 perrehąd gospodarzem , w i jc serdecznie 
witam wszystkich. Dwie o-^bisto^ci w tej 
ckroJnej w o jn ie  s w ró b ły  n »  sk*b;e u- 
w a g ę  św iata. T o  prezyden t Stanów 
ZjecuKMBOcych, W ilson , i m iłościw ie panują, 
ją c y  aam Ojciec iw . B en ed jk t XV. Miano
wicie rotatn i na rajcoulyzą z  na~ e j  strony 
za d i i r *  a podziękę, bo  om p ierw szy ujął się 
ł .  nafta, on to  w dniu 19. IX. 1917 r. j a k o  
p i e r w s z y i j e d y n v g ł o Ś B O  p irsd  ca- 
jyai świstem podkreS3 p o s tn iP o W d  zje- 
d e o e s o m i i niepodtaetaj. On to v pap ież Bó- 
nodrkt XV. w  dnhi 1?. X. 1918 w p io k ł po. 
m iętae  nkrwa: yłfistorym śwista słotemł eky 
skaaa *ap*— e. co Polska uczyniła d la  Euro
py" I prrez to *wy*tltmi wrrWI mężnie w- 
wagę mm ho. że  n ie  my Polacy w obec Europy, 
ale taś woofcec nas zscią&nęła o k ig  w dzię- 
ezoofci. N  ie m  i l k n  ąt c e o k r z y k i  n a  
c z ? i e O i c a  *w ., jak ie  sala w .oo s ila , <kv 
v  i o o T  w ecys tilm , jak g ł^ o k o  zebran i od
czu li s^ewsi itznis-ia dla g ło w y  Koścksła św. 
z ust Sa Vh/.i w. Ks. Amyrssterza. który da
le) zab ca  wysłanie td og .am u  powitalnego 
u* r spicia.

V? semholr ludu przemówienie Ńajffrx§o< 
K i. Arcył -bknna znalazło girboki oddźwięk 
i w fermiUToh miejsc,te.h sali odzywały sie 
g i «~t: juNieib żyje Kościół rzymsko-ka 
udi.-k-r4'

'.'asŁęfmk- ptry! topiono do odczytanm pro- 
jekts Jygul.-in-nu dla oh :<i Sejmu a potem 
do nbar. -czydyum Sejm o*

JfmwuTkiem Śe\ir-ti obrano posła Pozna
nia. p. Nowackiego, na jego zcstępcę prezesa 
Zg^raowcnia Zawodowego Polskiego p. Ry- 
mera z K.afowic. posła ł.«s?ew kiego. Pie 
clię z Beh;um i k«. Tkarsz^-zewsklegc x War- 
rarl wekretarzar i pp. Drucza z T.ębsrka 
TTc«<wi8'' . Potocką i  F,afVowa (Prasy Za-
ębodmie) ł c s w . i  z ftornSooo.ga. Ks^rpicza 
z Ope’a , Wieroaza z  Bol.fka i K oszattddego 
z BĆrłiaa.

W  imię Boga i Najświętszej Maryi Parmy 
r crpeezya* z krótkiem przemówaoniem czyn- 
ił.,śe sura maioBBłkowaką połci p. Nowiold, 
zlewajnc bonor związany z tym urzędem na 
Nar. Stronnictwo Robotników, którego jest

TeJjg-7»wrr do Papieża, Wiłsnoa, riemen- 
cea*‘a. Lłoyd George‘a, Orlanda, Jrgouło- 
wna. Osecbów. 1 .wow? Warszawy, Podha 1 
Cienryna uzamdnisł p. Korfanty.

Ks. prftł*t Kłos odczytał nn«tępnśa tełe- 
grianr ednotoie w dosłownem buzmieimi Na- 
stępaae ka. kanonik Adamski zxkł spraw ę t
^■ziedai wśei dotychcKneooreą Komiaaryate N. 
Rady Ind. Wobec tego. te  jnż łridk* tr-etr^n' 
przed rowrfocyą Niemcy obwiły stę ku upad
kowi, Keła pos^btkie. zaopatrzone esczegół- 
nem a#*f«B>em społeczeństwa powo%ły do 
życła tajny komiret nływatelsłd z oddziała
mi p-i yrewincyi. Praca ta rra^wia być tajną. 
Gdy rrrbachła rewolucya. także w poatn.znm, 
u tw -O fki się Rada liniowa, która porozai- 
mlnia « e  > w ie c o w ą  Radą żołmerskorobo- 
ńoieeą. Orga-i’ zaryć należało rozszerzyć na 
cały r»bĆT. Dlatego komitet wykonawczy 
■wymmł komisarzy w osobie pp. Korfantego. 
PeucwifM iego 5 ks. Adamsk:ego. Jednak p. 
fCorftaty musiał wyjechać do Warszawy, a 
zaetąprtwę iego ołdąj ks. krtnoidk Pra-brrń-

ski. Komisarze za główne swojo zadauie po
czytywali zwołanie Sejmu Dzielnicowego, a- 
by on mógł -powołać wlały zarząd Indn-uści 
poLslcioj naszego zaboru. Każdy powiat poi 
ski ma posiadać Radę ludową, cały zabór 
Naczelną Etódę ludową, a ta Komisa/ryat ja
ko urząd wykonawczy. Kooieczinie jrotreeba, 
aby cały zabór stał się całem z«iairtem i -dgo- 
dnem, bo tyLko taka ("ganizacya etanowi 
potęgę, z którą się już liczy rząd centotu c 
borłiński,

Frogram Rady ludowej Nacrzefeiej przede- 
wszystikiem to mwiora, aby nie odrywać się 
gw; .łtem od Niemiec. Organizacja, pospierana 
ma przy g o to  /ad nas na kongres pokojowy, 
który już za kilka tygodni może się zebrać. 
Mimo rewolucji nie ustahf robota hakaty- 
s-tyczna. Laćbie jak deiiiow  i Gbrke utwo
rzyli ciiłą orgsmizacyę, aby ohydzić Polskę 
i nawet do Królestwa poisytaja agitatorów, 
aby siać niezgodę między Folakauii

Dw.czerstwa się aflbrzy w Niomczoch, że u 
nas dzieją się gavt‘.łty, aby po-1 poibryniką o- 
brony grtnóc wojakiem stłumić rozwój 
Polski.

W  układach z rządem oświadczy!iśmy, ze 
czekać będziemy cierpliwie do kongresu, że 
nic chcemy ciermężwć Niemców u nas mie- 
8zkającycłi, że w miarę możności gotowi je
steśmy żywić miaf r-a niemieckie, a chcemy 
swobody dla. organ zacyi. kontroli nad rzą
dami oraz spolszczenia eźkoły.

Na zapytanie w VT Mis!af.rie, czy można B 
czyć na pomoc Królestwa, p. Htsudaki od 
pari, że nie można Iiczyc. W  takiiu razie 
zwróciliśmy się o pomoc do koalicji i jesteś
my przekonani, żo pomoc pro.yl>ędniie i będzłe 
skuteczna.

Podwaliną pracy komisarzy było prze
świadczenie. że nacz.ounem zadaraem jeet zgo
da i jedność całego zaboru. Gdyby wszyscy 
Pclacy byli zgodni i jedni stanowi'i.by potę
gę, decydatjącą o wschodzie i na nosby się 
oparła koa.lócya. Niestety talk rr» jest. Tylko 
zabót pruski stanowi jakob., wyspę pomię
dzy iMemczyzrną a nieładem w Królestwie. 
Na nas zwróucmr “są oczy naaleoracich żyw io
łów w Połece. Dlatogo sejm dcńclmcowor joet 
czemś więcej iro, żebrakiem naozyHi dzrełnłc, 
może być poc*ątAiom nowej pr.w orai/dnej 
Polaki.

Po fes. Ad&ii sSdm referował komterir* r- 
Poszw'ńeki o sprawach wewnęfmzjivcłi Komł- 
sajyubu. poczerń pen maia^rałók porcdrem ie 
zaniknął, odracEaaąc je do dnża następnego.
0 godz,. 5 po poł. cofcpoc eębe dlmdy w ko
misjach.

W 9  *

W  dr gik. (ku* obrad polskiego Sejmu 
mówD g e j r d t  •  położeniu politycznym 
Polski Wobec rawolncyi w Niemczech a jf 
mają Polac> stanowisko s e n t r r l n e .

„Nasi posłowie sąizą  —  irów ił Cayda —  
że trzeb* atwDnyś rząd ltoellcyjnT, który 
by zorganizował młnjp an rat aórain ijuwrri- 
n r , powołał armię 1 na zewnątrz prowadził 
silną politykę celem zdobycia nirwicfcszych 
korzyści Rewolacye społeczne niech robtą 
rządy, które wojnę przegrały. M y rewolucj i 
nie potrzebujemy. (Brawo). N?.ród polski 
jest zwycięską utroną w  tej wojnie. (D ługie
brawa).

Następnie p. Mieczkowski, ref srani ko- 
misri nolitycznej, nzai^ulniał przedlo.lcme 
Fejmowi rezołneye, poczem po krótkiej dy
skusji uchwalono następujące rezolueye:

O rząd narodowy.
Polacy, zamieszkali w dotychczasowych 

granicach Rzeszy niemieckiej, uważają z ł 
bezwarunkowo konieczne, aby w chwili obe
cnej stał na czele państwa rząd silnr. Trąd 
koalicyjny, złożony * przech-ta-wieleU wszyst
kich głównych kierunków połitYcznYch w 
Polsce i t  wszystkich trzech dotychczaso
wych zaborów

Stosunek do koaBcyŁ
WnwMrry, żeby naprawioną zostafa wie

kowa krzywda rozbiorów Po'słd p»rae* rwró- 
ce-aie państwu polskiemu tych ziem, które 
do niego należały przed rozbiorami, doko
nanymi gwałtem żabotowych arb kratów e- 
śeiennych, a które obejmują tak*e własre 
wybrzeże morskie, oraz łeby —  w myśl za 
sad prezydenta Wilson* 1 nehwal koaHan- 
tów w Wersale —  z państwem polakiem 
złączyły się te dzielnice byłego królestwa 
praskiego, w których mieszka od .deków 
Tndnoóć polska.

Pewne koła narodu niemieckiego wszczę
ły krzykliwą kampanię w prasie niemieckiej
1 zagranicznej I głoszą, że Polacy, ubiega
jąc poetarowien** kongresu pokojowego, 
gwałtom zabierają ziemie i miasta dla uo- 
wsj PolskL

Wobec tego wmteimy do państw koałt- 
eyjnych prośbę o możliwie spiirzną opiekę 
i pomoc przez przysłanie r e p r e z e n t a 
c j i  a l i a n t ó w ,  która naoczni* się prze - 
kona o panujących ■ nes stosankaeh.

Naród polski będzie się w powstającym 
Jo nowego raco* państwie kierowrł zawsze 
Szczytnem! ideami tolerancji i zupełnego 
równouprawnienia narodowych mniejszości.

Dlatego z głębokim oburzeniem profee 
etnjemy przeciw wszczętej w prasie niemie
ckiej kampouiH antypolskiej, rozsiewającej 
tendenerjnie fałszywe wieści, jakoby w Pol
sce istniała jakakolwiek akcja przeciw 1* 
dnośd żydowskiej. W  obecnym okn me 
przejściowym, dopóld rząd polski. ziołonY 
z przedstawicieli wszystkich dzielnic, nie

zamianuje swoich urzędowych przedstawi
cieli przy rządach koalicyjnych i du kon
gresu ookojowego, pozostawiamy obronę 
naszych spraw P o l s k i e m u  K o m i t e 
t o w i  N a r o d o w e m u  w  P a r .y ż .u ,

R**zoIncya programowa.
L  Polski Sejm dzielnicowy stwierdza, że

0 sprawie naszej dzielnicy bez zgody na
szej i bez współudziału naszego przesądzać 
nie wolno.

1L Polski Sejm dzielnicowy stwierdza, że 
cały naród zgodnie stanie za rządem, two
rzącym wierno odbicie cfl całego narodn. 
Rząd taki musi prowadzić szczerze demo
kratyczną i ludową politykę Rzeczypospoli
tej Polskiej. Olbrzymie zadania bowiem, 
które na nową spadarą Polskę, spełni na
ród nasz jedynie wtedy, jeśli zdoła wyzwo
lić siły u,Bzjrstkich warstw ludności, zwła
szcza notężne. a niedostatecznie zużyte siły 
szerokich warstw łudu polskiego i skupić je 
do zgodnej wspólnej pracy n.ad odbudową 
kraju i jego urządzeń. Przyznanie kobietom 
czynnego 1 biernego prawa, wyborczego na 
równi i  mężczyznami zalicza 8ejm do ko
niecznych wammków zdrowego rozwoju spo
łeczeństwa.

UL Polski Sejm dzielnicowy oświadcza 
się przeciwko wszechwładzy państwa w 
dziedzinie życia publicznego, społecznego
1 kulturalnego i wypowiada się za szerokim 
samorządom organizacji politycznych, kul
turalnych, społecznych i wyznaniowych.

IV. Polski Sejm dzielnicowy zwraca uwa- 
nę calu go społeczeństwa na straszne nie
bezpieczeństwo, jakie szerzenie się idei bol
szewickiej w nmysłiuih niedojrza.'ycn na 
kraj cały spn»w;ulzić może.

V. Polski Pe>m dzielnicow ośadadczą 
że ce‘em ujednostajnienia waninków pn»du- 
kejd i umożliwienia przyznania robotniko
wi polskiemu wszelkich, przyiętych na Za
chodzie warunków pracy i ph.cy, dalei ce
lom ohrony interesów robotnika polskiego 
na wychodźc.twie —  do polskiei delegacjd 
pokojowej prwinnl należeć także przedsta 
wieiełe polskich robotniczych związków za
wodowych ws?.-ratkieh dzielnic.

VL Ciożko w czasie przeszło stnTetniej 
niewoli doświadczono, na Selmie dzielni
cowym 3 grudnia 1918 r. zebrane, polskie 
dzielnice Niemiec prai svłają żołnierzom 
zanartwychwstającei Połsld słowa seróe- 
cznei mTości a głębokiej ufności, że miłują 
oni dzielnice te tak. jak one ictu

Trzeci dzień obrad
W e czwartek dokonano i yboru członlów 

naczelnej Rady Indowej wedle listy komi
s ji organizacyjnej.

Na tera zakończono obrady, a wnioski 
I interpeiaewB przekazano naczelne! Radzie 
Indowej. Uchwalono tylko wniosek, pole
cający naczelnej Radrie Indowej, ażeby za
jęła się ntworzeniem n n i w e r r y t e t a  
w P e z n a n i n .

najromaitszo Icojnltcty narcjlSUc i t. p., r-.r.u-rj:;- 
ce samowolnie inspoktoru# s olnyoii, urzebd- 
kóv i najrozntftltszYCh funkf.yci't:’,ryus/.ów i wkra
czające w kompofeneye Poiskis,: Komisyi l ik w i
dacyjnej. Ghjawy tf ja t najenergiczniej tępić na
leży, aby nie wmsiłv anarchii w c.as'e, gdy wię
cej jak kiedykolwiek strzci ?. powimrr.iny porzą 
Jku, org«n.7,ująć się samodzielnie. Zamiast two
rzyć komitety, o w o  wahające Imzlad, powinnj 
one prjedpwszystkiem budzić poczucie snclnicnia 
obowiązku' poszanowania dla władz polskich i ich 
zarządzeń.

Samowola organizacji powiatowych daje sie od 
czuwać także w stosunkach gospodarczych i apro- 
wizacyjnych. Niepowołane czynniki powiatowe n- 
rządzjją bezprawue rekwizycye. zatrzymują wa
gony i  ływ n oi -ią. węglem i t  p. i to umo czy
nią takie organa btacyj ift. nie uprawnione do tego 
przez Dolskie władze. Zaczyna nę zaszczepiać tak 
że taKtykt, bolszewicką w gminach przez nsuwa- 
nia wójtów i iimyc.n funkcyoaaryuazy gminnych, 
aby ^prowadzić ani chie.

Ógioszenie sądów doraźnych przez P K_ L. od 
niosło swój skutek, ustały popny bandytów, shi- 
żba bezpieczeństwa, zorganizowana wzorowo, speł
nia swą funkerę, jest więe nadzieja, te nie powlty 
izą jję jut smutne wypadki zdziczenia, popycha
jące do 7,brodni 1 godzenia na cudzą włnsnoftc. 
UstaD także krndzinże matej-yalów i artykułów, 
będących własnością państwr. okradanie autooio 
bilów, niszczenie oh.jcktów wojskowych kiadziet 
m.ateryałów wojenny-ą lironi i t. p. Oprócz wart 
Straży ot>ywa elskicj, cale epoloczoństwc powinno 
podjąć obołńąze.k czuwania, aby nie niszczono 
wspólnego dobra, własności obecnei państwa poi 
akiego, bj łotrzykowie nie rozkrndali mundurów, 

i rzemieni nprzęży, wogóle rzeńi i nzbrojenia sprze- 
! dawanych na targnei i tandetach, a zb-odniezą 
band oddawać należy posterunkom policyjnym.

.-.• 'D . '. . I ż s ^ c y c l i  p r z e z  K r a k ó w  F r a n c u z ó w  
: w  ź v v . * i t a  d f o g f  i d s t ł d  p ie n ię ż n i - .  P o n i e w a ż  
j f / e ;  w o n y  K r z y ż ,  n ie s t e t y ,  n ie  r o z p > .  z ą d z a  d o ś ć  
i o b u t y m i - z a s o b a m i  p i e n i ę ż n y m i , ' '- a b y  ir .ó f iz  w  t v t *  
i t t z g ię d ż ś e  w  '/ u p e ln o ś c i  t t p u w t a ć  s w e m a  z a d a n i u ,  

z w ł a s z c z a  w o b e c  i n i i y o R  o l b r z y m i c h  c i ę ż a r ó w  i 
i t r o s k i  o  w ł a s n y c h  r o t i a k ó w  w o l> e c  t e g o  z w r a c a  s ię  
I t ą  d r o g i ,  d o  w s z y s t k i c h ,  k t ó r z y  s y m p a l y / u  ą  z  w r a -  
[ c a j ą c y m i  d o  o j c z y z n y  j e ń c a m i  f r a n c u s k i m i .  !>y a -  
j ż y c z y l i  m a t e r y a ln e j  p o m o c y  a k c y i  z a n t i c r z D ó f i .  
; i ż a t k i  p ie n ię ż n e ,  c n o ć b y  n a j d r o b n ie j s z e ,  przyjiiu 

b e z p o ś r e d n i o  w  s w y m  lo k a lu ,  o r a z  d r ó g ; 1, p o c s r n t - ą  
S c k c . y a  francusko-polska K r a j .  S t ó w .  C z e r w o n e g o  
K r z r ż a .  K r a k ó w ,  u l  B a s z t o w a  6 . I I  p.

W YDAW ANIU CHLEBA. W przyszłym ty re- 
dniu, t. j. fjoc. c •• ozy od wtorku 10 b. tn.. b-d.a 
dawać piekarnie rejonowe ehleb w ilości po i kg. 
nŁ osobę i tydzień. Wydawanie chleba odi ■. ,t,- 
aię będite dwa razy w tygodniu- a miano.-, i e; 
wtorek-o.ł.wartek i środa-piatek. na kunour chi, i«e 
we nowych kart legttymai-yjaych. Cena chleba w— 
nosić będzie K 1 80 hal. za 1. kg. Podwyżka fol .ba 
spowodowaną zostali brakiem po!:.-/! ia ró;-.;  ̂
cen i M i  o pn-dtirentów. funduszów bo w . - t w 
kwocie około 2WI milionów koron, były r:. ..i :m- 
stryackj .ia ten cel nie dostarczył.

Mąka kuchenna- z powodu je j brajli, w i r-.v- 
sz.lyTB tygodniu nie Inyfzie wvdawai*ą; nab 
na ś » ieta Zakład obrotu zbożem zour.v 
prrvd7,’-b* dlr ludności m. Krakowa msiir 

TAŃSZY CHI.ER Piekarnia ludowa v- ? 
rzu. któ.a przei cały czas wojny najtar.ir-j 
dawała e.hleb. zniża w dalszym ciągu cen'- ;■

■t
s ę
i a .

Obecnie kosztuie piekarni tej chich żyt:,i

Do naszych Abonentów.
W  piątek paned prónrlmeTn wybrK+tło nagle 

w  dłiróunH „Głoeo Narodu" bw roSi^  łfc rfeba- 
d<wy.>, które wniBBnożi%wOo >ry,'to >:e muszego 

ÓEierm&a -w piątek poni>nrinm, w eoł>oto ra
no i TCfołrrónhi. W trora j wr ir»o»r«m bec-yi 
borie zo to io  7b3«»6obor“. tak. że dtraś , Oło? 

N r rodn* m ó g i <&b jud pojawić o  awysklej 
norze.

W  ajwawoe bersrob. -ra  w  <lrnikarnl „(TŁos-i 
N»rortu“, obroyrwuHrmy od p.izetŁBtaayjfioói 
7,-wiazi.n tnws . , a « j i  dztsaanMcli nas/ujĘw- 
jące wy jaśnienie:

„TłezaiiłKK-ie w  ćhrakarnł „Glosa NarwAu" 
spowodowane sustBfa. nierwłaśriw«B poabę- 
j«»w?«iiern jednego * »  sfebcdociy s caeęro na- 
stępoae wynikły DĆep.rYwc mieni* *  Zarzą
dem drnk»rnL Po prrawrantotiin się jaredsta- 
w W ełl Zwoanku towtirrj'acy (iral.ATwkktu a 
Wydayraiofwem „Głoem Naród.’“ j>ko wła- 
śraoioloro dfikam ś 'ęm .yrrzynj nieporo onnle- 
nLa zntoży n«nn.fętb i e£t dusse podjjoH non- 
zwtoenue praoę.

7 miasta.
WYJAZD DELEGATÓW LWOWSKICH DO 

WARSZAWY. L legaci lwowscy. Dr Acian, Bła 
żowski, DowrJłrowici, Hausner I Stefczyk po 
S-dnio^-ych konferoneya -h, przeprowadzonych t 
nrez;. d>Tin P. K_ L_ wyjechali wczoraj wieczorem 
do jVi.r87.av-y celeiti przedstawieni* i ądowi pol
skiemu postulrtów wschodniej GalicyL

DLACZEGO NIB DO LWOWA? Onegdaj po 
przeszłe 4-tygodniowej bytności w Krakowie, wy- 
j .chał I batalion I pp., z powmtein do Warszawy 
Batalion pożegnany zostrd rozkaanm koner lania 
miasta, geu Madziary, któ.y w serdecznycli sło
wach podziękował oficerom i żołnierzom za pomoc 
z jak i pospieszyli w --rytycr.nej chwili óls K.a 
kowa.

P IKSTW. RADA APRGWIZACYJNA. Wieepra 
zydent Rolle ze sekretarzem ma*.. CŁarneckim wy
jechali do Warszawy celem wzięcia ndziałn w pi er 
wszem posiedzeniu państwowej Bady aprowtza 
cyjnoj przy ministerstwie sprowlzaeyl. Przy tej 
sposohnoćcJ ejreprea RoOe w rćinre.t spraw mm 
miejskich nawiąże rokowania s onulstei t w u  o- 
światy, ma* kułtnrr 1 sztnki.

Z RUCHU POLITYCZNEGO. K oi,unikają lam: 
W  poniedziarsh dnia 9 b. m odbędzie się o godz. 
9 zrieczoreiB w ss.il Tow. lekarskiego zebranie 
członków sto u  ictwo. narodowr-dem łkratycznego. 
Referować będzis Dr Głabińskr. nis wyklocauną 
je6t obecność Dr* 8t Oiabekiegn.

TELEGRAM POS1 .A ZAMORSKIEGO DO 
P. K. L. Wczoraj nadszedł teny-rara pozla Zam ’ 
“kiego t Rzymu dc P. Ł  L. w ktńr.m miedzy ta- 
nemi zawiadamia, te wtitsct marynarze Polary 
b. marynarki - m iu n i b '  nne. jn loJ zostali 
z Pol w całości I zdrowi de Lombardy! Maryna
rze polscy traktowani są nader traefiwie 1 przyj
mowani jako goście polscy we Włoszech. Uwali, 
nl są równiej za przyszłe tsdiy marynand pał 
sklej.

ODCZYT PROP. DRA STANISŁAWA KUTRZE
BY p. t. oporuyonalor głosowanie^ odbędzie 
się 12 K B ,*  we czwartek o grata 6 wieczorem 
w r»U E opornfks 11słsm gtsl JagML Bilety po
S, 2 i 1 F Dochód prsóznacęony aa ochronki Kż>
u  7— i -  P 7 V K *

WIEC W SPRAWTk LICHWY. Dzt̂ a; o godz. 
& d.""i odbrózie się w safi jBokots* wiee
w sprawie lichwy, wołani przez Korni b s dła
swa'czaDia łichwr.

D0 ,,l*l OP ZZVT a  WORDNIECKIF.GO Z. K. 
z cyklu 9 cbrystologfl. który się odbył 8 k  nu po
święcony był „Wffedpy Chrystnsa“ . rrzedsrawi 
historyczny rozwój hięaów sprzeciwiających się tei 

od oerezyi arrańskleL a 
n k  I

doktrynie, jxx ząwszy 
skończywszc na współczeanyite 
utylifaryzwie, przyimujacjar tą

tej
arrartskle; 

moderniz: 
prawdę- e tyk

KRONIKA.
Krskt w. dała fi gntdnlaL 

Ody spod not HScł nadeszły u  Lwu »m e najeżdzie 
nkratńskim, u tonu t mtoŁimt tamtejszych mkół 
średr.k* chwycił* za •»■)! by ud> przeć araki dzł- 
kich band . nasza młodzież taki* nie stała w* a- 
boctu I zgtoelbi się sarw* do brom. znalazła s«ę

polska
obywatel*!! zapisał* sięziotaori zgłoskami w M- 
storyi odsieczy Lwowa, widzieliśmy dzielnych na
szych rł si iów z karabinami aa rzni^iacL, pt.ns 
jąeych objektów wojskowych, os dworcach kolejo
wych, brry u tgazyńmr* prze* szereg godzi* w -  
zmienianye* w w * 1 *  ładzi i wiernie zaprawiają
cych sie do wojenni*® i brwiązka.

Ów -reg jut ze starazywd byłymi tołnierzam! któ 
rzy sądzą, *» ejmłniwsey swe obowiązki u  to-”®** 
ety trt w “tusw*"! kaacrtaiyach I t p. oddziałach 
wojska awetrracklega, si* igiaur* się- pomimo 
-wezwać de służby w wojsk* poMLieur, ąoaostałąe 
pod zarzstoa dezereyt Ol powimd ei - jak naj
spieszniej zg*-eić do służby, jnżei rw "bcą rtę 
i zrażać aa tt«r*yjiwę"o*el i kary, jakke -u w  
dbeni- nbowiąT** pociąga.

Wybryki wraioekjr lagirnsń i ' te I u nas 
a nl sć de najroemaltszyeh pn h  dLiorst® 1 u nae 
rozpo-T iTjajz rię praktyki zapożyczone od boLzc 
wfków Czynią u sama powiatowe organuary*

tylko, o Ile reu wydaje jią nam pożyteczną, oou. 
wisi ksiądz prelegent sajnąle dott. ynę » potrój
nej wiedzy Chrystusa, a więe o Jego wiedz r do- 
śrn.aditralnej, pniroczoj I Intuicyjnej, polegającej 
skutliam onii bypostetycznej nr widzeniu Boga 
..twa-zą w twarr . podobnli jak błogostawion) w 
niebie, tytko w sposób znacznie głębszy, którato 
wi«t7»  nieodląy-ną był* od Chn zosa ód -nwffj 
Wcielenia. N* końca przed«tnwP ksiądz prelegent 
praktyt-zne zaetusowanłs tej doktryny. — Nastę
pny odezyi p » *  nje< -*y będzie J .y d i wczoeiowe- 
ma Chrystn***.

Z TEATRU VM STTTWAvJ' IKOO komunlkwją: 
Dzisiaj, w popołudnia .P iw *”, wieozo
rem „Gorąei krear*. W mi fl tradicył wznsnrta I
w tym U łc sb  te-to Im. B]o*wckiego jasełka l_ 
Rydle „Betleem PoLskie“ , Tirzywrarająs obee-l* 
częśrf. skreslon* w ezs*ie wojuj r ™  pejK.orą. 
Na hsutcpny drugi ez-wartbowy wieczór TłtcraekJ 
przeznaczono StrindMutga „Misterynu* ne Boże Ne. 
rodzenie* n. t. ^Adwent- , jedno z najciokawsiyeh 
I feonleram cmjwćzięczniejSTyca dztel z okrasa 
mistyeimeuę w twćrerości poot*.

W Si’RAWTE ZEBRANIA MAI ERY ALAMI NA 
KONGRE3 POKOJOWY przybył w™or»j do Ki*
ko w* p Pclasld i Warszawy I odbył kónferoneyę 
i członkami prozydvu a P. Ł  L.

DirEUT a c v  a Ur z ę d n i k  ot* w  p. k  l . neas- 
raj w prezyd .™  R  Ł  L  zjiw fb  się depstacym 
urzędników z p m  Pankiem I Górką. Deputacyą 
przyjął prez. Tertfl I wysłocłutwsn prredlożonycb 
ma postulatów, przyrzekł poparcie I zanpłekowaads 
się ‘ oe«m nrzwInflLów.

STU A? OBYW ATELSJCA. H m  j s  k jmsoda 
Straty obywatelskiej komoi IkcW że Ptrat oby 
wateMka powstała b akmeh połsussrii rząd* pti 
skiego i funkcjonować mar1 et dv m o r ą d im *  
□ts l un~mu—  n‘_  stosnnló® zpotnesnyclr, s i u  
wiee trwaj j  straty ira» mwfas Jnż dziś p r ssrl 
dzieć.

O POMOC M  A JEŃCÓW PPJUKCUSKICIL Kraj. 
Sw e. Ozerw. Krzyża komweJkułe; (Id r e n g t  dal 
przejeżdżają jwzm Kraków wisfłJe zastęp', jer- 
ców franenskieh. którzy wracają t twarde ntowoa 
pruskiej, przeważnie t Poznańskiego, de ojczyzny. 
Nie a ając ochoty rarrżaA stę ns wątpliwą przy- 
,m tuM  podróży one* żerytn ya fze i nśr nłessie- 
ctdn. arynruTI dłuższa, lecz Lympstyenucjwp ją  
drogą , m  Polsaą nnkajac poponda I r u r  n .  
zwrćcDr swą pśr yraze kroki, przejeżdżając p rm  
Kraków, tam. gdrir por-iewą sztandar Oł n im  
go Krryta, słnszais rozcmiejąc, ii tak, jak w lefc 
ojczyźnie, tak też I • nas ta bomanhania instytw-

><a pn
Czerw Krzyża w Fraltowie osobna śekcym 

francusko-polska- kurs] zadaniem jest zaopatry-

75 h za 1 kg. Śpod 7-icwać aię należy, że la ż 
ceny wpłynie na ogólne stale oł>r.it.a . • euijy 
chicha przez piujsafż v.

DODATEK DBOŹYŻMANY DLA FUNK . ó>- 
NARYUS7Y MAGlSTR A l U. Gnegdai odbyło się po
siedzenie Sckcyl fi i  FTI pod przewwHn^fcti-om yylct- 
prezydent* ftarego. na t LA rem zalatwim o sr.-acę 
podwyższenia notycbczaao\“'ego dmlatUK L; 
żnianego dla nnęd lików, poriioi-ników l:zpee!.iryi- 
nyeh I służby mi 'jskiej, oraz kilkn spraw (*■< 
stycb i i merytalnych.

PRZECiW PASKAR/.OM. Wczoraj przeć pf;iu- 
dniem pned kawiarnią „EspUnane iebr/-ły “ię 
tłumy publiczności które chciały wejść do L i r ' -  
ni. gdzie nnialc jeść śniadanie „dwóch paska “z *, 
ubijając jednocześnie z kupcami z prc.-ine i in- 
tero psszarskL W sprr.we tę wdała się zuiiśe-.-a. 
nie dopuszczając do waarcia sie tlumn <ln ir- p. 
tr/a Po jakimi czasie demon?; rsnn rozrs : się. 
NJi rriadomo. czy pogłoski b; ly prawdziwe, w ka- 
Id’ za razie zajśeżb wczorajsze w-kazuje. że wśr-d 
ludności panuje podniecenie coraz wieka?:** i ża 
speknlanci wojenni powinni raz skończyć swe zy
skowne praktyku gd’ ż chyba na to czas najwęż
szy po czterech latach nieind-kiero wezraku u r »  
giej ludnoścL

POŻAR. Wczoraj o godz. 8 i pó wieczór zr.wę- 
zwano strat pożarną s powodu ognia, który wy
buchł w harakz kolejowym za ui. Pawią. N; irit-j- 
sce pożaru pojechały S pogotowia rtraży. dwa i 
Krakowa. ■ i- Ino z Podgórza D ie k ; erorgirzno- 
mu rstairkowi strażaków ogień zlokalizowano do 
tego stopnia, te spaliła się połowa baraku, służą
cego ca ogrzewalnię dla przesuwaczy kolejowych, 
fśira! zagasiwm ogień, powróciła do koa:*ar a 
godz. 10.

POkA 7NA F ABRYKA TYTONIU. Znany zio- 
d-.ie> Józef Zieleń, otworzył fabrykę tytoniu w 
ł s o j y  mie*zkanhL M fabryce tej mial maszynę 
do krajania liści tytoniowych; tytoń drobno pokra
jany sprzedawał ra paniarosT różnym odbiorcom. 
N * fiad isbr-kt wpadła pólicya i Zielenią are
sztowała, kor^aksjąc mu zanasy tytoniowe.

PASKARSKI SI „AD RAWY. Vf jednym “ do
mów przy Małym Rynku fnnkrmnaryu«z.r, Bhrra 
ry ale- ■1 i łicb«y towarowej wyferyli tainy. wiel
ki magma—a w któro® było icilkansścio fysieey 
kilogramów kawy. 'Właścicielami tych zanas- w 
byli Pranełazs'- h igć -itn  i Ant. Tumiczsl. V *  
aresztowali Zajęta kaara ro*dana bedzie knn„Ł- 
mcm. która mocą k i  zgłaszać zapo*rzeoov -ar.ie.

NIEUDANA ^ŻEKW feYCYA*. P  zed ski p 
i  t d .n o  prr. «L  Kałwaryjżkiej w Pod-Órzr ts 
jechał wozem Star.. Stasiraek i korzrstaiąc z ettri- 
lowąj nieobecności właściciela, ^umieścił towar w 
paes i załadował pa wóz. W chwili, feipd’ min! °d- 
jo rW , zos.al przyłapany przez wfaściciela i od la
ny uohfrL

OKRADZENIE P. DASZYŃSKIEOO. Do mio- 
czkania p. lgnaecwo Da»ivóskiego. r>nv u l Kreire- 
rowsMci włamali się nioznani sprawcy i skra dli 
rzeczy, wartości kilku t" «icr-v koron.

BEZCZELNOŚĆ BANDYTÓW, gra“’iiącvch co
raz śmielej w Krakowie, dsic sie n'i’*yzk^ńcc-ra 
cc,rai bardziej w* znaki. NaDcia dn mieR7.k;;ń ks 
w ostatnich anta cl, coraz liczniejsze, ('npęi.ii o 
godz. kwadrans na 8 wieczorem dn mira Y-ir-ią 
p, Maroana Bacrynmakh ęt» przy pi. św. Tnevv 
im wrar.ło trzech mlndcrh rozbójników, 7«fi:*.n 

obrany pe eywfłnemu w cwfkćrffe: dwóch roś w 
nurndKfMŻ woakowwcb. nśwtndrr^j p R. na«r’j jv  
praód, te prarybril robić . rewizre*. kazali tnu |'<>- 
tme pod u >e*ć rece de góry, wyidi mu poiiRI 
ł  JSOT koronam! następnie go akręnowal! i iskr 
hlow-a! nra usta. 7.wiaza!l również kuchrrkę p. B. 
Gdy fyiwzełdwanta za y-t~lrzzą sumę pier,;*i!ry 
his oauinsfy skutku, swnhifii p K_ który rzeko
mo “ teł ‘ze pok* *ć schowana ptorstadze. W’ ♦. m 
cała przeprowadzi ich przez ram mieszkacie do 
praedpołOpL- Na szozęścłe w tej cłrwfll wsicdł tam
• rrU a  znajomy, oc rabmdów •płoszyła.

Znwig ijotnletilz I koirn-narty.
WT7ZY1.* KOROFLKA. Jutru w czasfs ir a ż  

o gada 11 w koó akad wuic.kłia gw. Anny b( 
dzfc wykonań* Msza 8l Unr.iuzrkl E»-dnr z tow. 
kwintetu unyrakowegn, pnd kierunkiem K_ Oarbu- 
slóskien® Rollłcł p u  l. Filipek Jaworzyńska. 1 
Llechsaowsta "  Kowa" i p. A. Mazanek, przy c,~ - 
ganach s  R. S t ji

JTRIOROWA WYSTAWA dzref znakom,Tej 
art; uto-omUrlL pnd Bronisławy B j s h t e *- 
J a n o w s k i . j .  OuruU zostanie w nap»l:żrza 
niedzielą w krakowskim Pahtcn Aztukl Wśród 
mlłofw&ów piękna badd wystawa Swłatoaj arty
stki niezwykłe trwv zalzrtereeowanin.

ZEBRANIE TOWARZYSKIE KOŁA PANTEN 
P. t  K, L  »  wwpdłudzli 'ran pt Lucyny C*c’ ha- 
noarridej fśptazrl ł p. Mary Ńaiicmsk(e|, ffort*- 
piaal tefbędzłe s»ę w pónłf t-ialok ł k a  w łckjtią 
Zwłzzku. «L Szcrenońska 5. o godi. •  arieezór.

PRTY JMOWANIE DO KOLE! Dyrekcji kołel 
! '« i  w " . .y .  Wskutek licznego zgłaszania się do 
służby kołejow I dawnych pracowników kołeifw
wy eh. oraz tołzileisy powracających z frorjo,' 
•utrzymuje się dła Sraki wolnych miejsce dalsze 
przyjmowań k1 do koleś *0 kobiecych, w oto- cze- 
g* r a z  'e iz  podał, e przyjęcie ‘rai bezceiowcza.

TNALŁZI0N0 ZLOTY ZEGAREK, jest d « odo- 
branża w zakryatyi koóeWi Najtw. F. Mary!

Wlndoeeedd koócłełwa
STARANIEM SODALICYI PANIEN odbędzi - rdę 

w pomkdr J * b. m. •  godz. 8 rano w kapT.r 
•odałleyjnej (przy kośc'»i» św. Barharyl f*»za św. 
za i JioZÓj duszy ś. p. Teresy Lakraewakiej, ut 
którą «ę  Iw d r g  i znajomyrk zmarłej uprzejmi#

prana.
MSZE śW. 1AŁ0LNE. Staraniom Areybraetw* 

MBoalerdzia odprawione będą Msza śu, żałobne

ZNAKOMITE TUTKI M i t ! r  „T ta iić a ", .W n r f « 4 r t « *  l „  \ m  
p t im * m  k ita fk ) „ C m n ]"  p l e n  m u

F A B R Y K A  T U T E K  l  H lB U Ł E K

RUDOLFA HERLICZKIW KRAKOWIE



Kr. S77. „ « !  M  i  t o  l  S r o d i *  I M S  n a , i i r  3,

U  dusza marlyc-h braci Pmlra Jfakowkckie^B i 
Józ<*.'-i Przybyłowicza, w jjpąfcl7btł»K dnia 9 b. m.
0 Rt*j,z. 3 ramo w koś ...\o św. Pm bary.

V? KC4CIELF DR A d  WNIFjSZ CH (00. -Ber- 
naramew'. na Stradomiu odbę(L~ie sie ku czci Nir 

Poczftci ts’ ;.Uw. Maryi Panny uroczysto 
fiKTiioduiijs-.e aabr.żc;isiwo, połączone, z odpustom 
Zupełnym.

Purzadek nabożeństwa: ^ 'e wigilię jiroczysi.o^oi, 
t., j. 7 rrudnia b. r. o podanie tt »  scz.pfjun pier
wszo nieszpory z wystawieniem Najśw. Sakramen
tu, kazaniem i proci-&.vą.

W  samą uroczystość Niepokalanie Poczętej 
Na.iiSw. Maryi Panny: Oodz. 6 r-.no: prymarya;
podz. 7 rano: cicha Msza św.; podz. 8 rano: cicha 
Msza św.: podz. 9 rano: wotywa przód słynącym 
tcami -obrazem Nicp. Porz. Ń. M. V : eodz. 10 i [łól: 
aroczrsta suma z wystawieniem Najś. Sakramentu
1 kazaniem; e. i wiccz.: umczyRte ni. szjiorj i wy 
ttawieuiczu Najśw. Sakramentu, kazaniem i pro- 
Hsya.

Codzicń prrez całą oktawę: Oodz, fl rano: Pry- 
tiiarya: podz. 7 rano: cicha Msza św.; podi. 8 rano: 
cicha Ms7,a św.; podz. 9 rano: wotywa prz.d stv- 
tUjcym łaskami obrazom Ndep. P< ex. N, M Pg 
gorlz. 10 i pół rano: suma z w -stawieniem Na.sw. 
Sakramentu, kazaniem i prooesyą.

Ponieważ ffa trzy ostatnie dni tc; uroczystej 
oktuww. t  j 13. 14 j  15 b. m_ przypada G terdrie- 
fctop^izitine Nabożeństwo, przeto w te dni takie 
na sumie' będzie kaz.anie.

Wszystkich bez wyjątku czcicieli Niepokalanie 
Poczętej Najśw. Maryi Panny, zarazem Królowej 
Korony Polskiej, gorąco wzywa i zaprasza na to 
uroczyste ośmiodniowe nabożeństwo klasztor 00. 
Bernardvnńw *  Krakowie.

DOROCZNE NAEOŹFNSTWO dla Zjednoczo
nych Sodabryj odbędzie się w niedzielę dnia 8 
b. aj. w kościele św. Barbary o podz. 8 rano.

parlament wojskowv opieki N  K . N. 1000 K  pp. 
Or Frochowsey 20 K ; Fr. Macharski 1000 K; Adzia 

! Zielińska 10 K; Dr Juliusz Grosse 50 F ; p. Ano*
; Fkiochmaii PO K; p. Anna Kanarek 100 K j p OLo- 
; loniewrka 10 K; p. Adolfina Frank 20 K ; biedna 
' służąca 4 K, Rozrzewniającą jest ta ostami* 
ofiara.

Rasortaar tzzzm  miej. lat. J. S!owsck?«sfO.
N i e d z i e l a :  popoł. -Lnric" B. Kat?rwy; wie

czorem „Gorąca Łrew“  U. Fiałk j walnego.

r-tcc l.ia r r_f;j«łkiefo teatru ptTTtwtftełi*
N i e d z i e l a :  popeł. „Damy i buzary"; wieczo

rem: 1) ,-Wujasrek Alfonsa , 2} Dom otwarty^,
3) „We»eU w Ojcowie‘b 

P o n i e d z i d ł e k :  „H rabta I Msemburg". 
W t o r e k :  „Alzaeya*.

NEKROLOGIA 
t  Ks. Dr M i c h a 1 O l e i  s y ze Zgrom. K i  K i  

•fmartwychwsiańcńw. kajiełan zabłado Ot erwonepo 
Krzyża w Zakopanem, po krótkich a ciężkich cier
pieniach zmarł w 30 roku tycia.

DLA CHORYCH WIĘŹNIÓW WŁOSKICH Uo- 
4yn datki p*eniężne na ręce p. Bi .lanowekiej (Du
najewskiego 1). która w Salszj-m eiąyti zajmuje 
się loeetu jroeów-braci, następujące osoby: De-

O  w o ln o ś ć  p r a s y .
Syndykat dyaennifkajray kraitowsticki w j- 

akłi! wczoraj Tmtttęj.ujjjcą d»|>erfzę <k> p. pre
zydenta mirasu-ów, Moracze tyskiego:

Jakkolwiek woinot ć prasy, eiowa i draku 
i prok! tu no wana została w progrer rowem o- 

jfcoiiH i ohee.no go gabinefcn za jedn.c j  
'podwaJro swobód oh “wotelórkzh. wy twonry- 
j ’ y aię w Krahoiwie słowuoki, wobec kt/nrych 

iz.iennSkarstwo poisfci® o s  moAe po&oaisŁĆ 
i bienKtm.

Stwierdcono wypcutRd. ł *  e*. wfcowte ra 
tojazo; robotniczej orj jumacyi Og-nL4ksu po- 
wiotzone im do afcładajiśa artyłaibi prrrzedkła 
daJI swym władz/łn orpairfencyjnym do ccrv- 
2a>ry prewencyjnej i stosownie do jej Wr»Łâ  
zówek zmlemiali ie kifc knteczytL

I-Yzeciw -wsKOńkieirMi eeraraczonin ■wołno- 
&ci prasy a Trwiatwrze próbom vrprowrnc*Łanin 
nieod yoad od z ratnoj oecmnry pnntyjnej, krę
pującej -wolnoAÓ myM i słowa, saooeLuy 
steacwcay próteaL

1'foŁ S t r o ń s k i ,  który wtzotłj pvwró- 
*i! z Paryża, udziciii jednemu z naszych 
współpracowników o obccneui położeniu 
Bprawr polskiej na terenie koalicyjnym nar 
stępniftcycii infonmacyi:

Do aajwŁżniejszych jyj daxzeń ostatnich 
dni u leży bezsprzecznie okoliczność, iż 
rokowania pokojowe już się rozpoczęły. Są 
to rokowana przygotowawcze między snrzy- 
u erzeńcami, które wejdą w fazę końcową 
na formalnej konferencji w drugiej połowie 
grudnia. Kongres pokojowy, -w którym o- 
Czywśścio węjuną udział również padatwa 
róepezyjacielskie, będzie właściwie tylko po 
dyku)jr-«uem tym państwom woli siycięz- 
ców.

Jak wobec rozgrywających się obecnie i 
pr„j acłrth wydr “toń kształtują się szanse 
oprawy pskkJej? Odpowiedź na tn pytanie 
dla praymśeid naszej pibrwszomęćnej wagi,
nią) u leży da trudnych, -óks rolskł na -on> 
greaie względnie w  rokowaniach pokojo
wych, jej T.-nlyw i ocena jej zdolni ści do 
tworzenia wieikiego państwa, zależeć będzie 
od niesmaków wewnętrznych koiski i je- 
®eH 3-tett trJtiego tezrządu, jaki obecnie w 
i\>iś6e yacuje, potrwa cLoćby i^Otko, szlto- 

jjikb wskutek tego dla sprawv polskiej 
Hyrowią, będą wprost nieobliczalne. Kto 
kćlwiek więc stoi na drodze utworzenia 
rządu, kló ryby naprawdę był wyrazru  
v,&sy«tkicb drażnić pobliich 1 wszystkich 
po:3k;:h odłamów przekonaniowych, (a do
dać na]efv, iż w wcwiiętrznych stosunkacL 
pols-kieh sfory miarodajue k'>aiicyi o i j d d - 
t U j ą się a o 3 k o n a l.e), bierze na slcbk1 
z;i ssląAsrisnic caloksztnłtu sprawy polskiej j 
odpewjadualność prz.ed historyą iście o-1 
groźną.

O Se vry ze swej rkony Łrobimy to, co 
ku*<tT dojrzały nstród no wir den uczynić, t. i. 
u * /ajrmy rząd silny i uzr-^ny p rz« cały na
ród, w takim razie wobec ke.ńieyi stan spra
wy s- lil.fąj (a w- szczególności sprawa jej 
przysatycb granic) iiwai.ić można za bar
dzo J.rffy, auimo silnych knou.-ń, jibio prze 
erw um  Linieją i które stwanają poważne 
trada©ś«Ł

W  w.vkjr.ku z tem należy wystrzegać sk* 
b ł ę d ó w .  Na podstawie rozmów z kieru
jącym w rnrawie polskiej dcri.jrnr.f-' francu- 
akwr stwierdzić mogę, jak n i e s ł y c h a 
ne w r a ż s n i e  t awario wś:ód koaiicyi 
yrzySęeie 'irzez  obecny r z ą d  w a r s 7 u 
8k i  y w k  nie:o, K e s s l e r a ,  przez który

to fakt P o l s k a ,  nwaiana ! trm«rtt, w koa- 
licyi za kraj s p r z y m i e r ŁO.n.y, przyję
ła r o l ę  kra,j.u n e u t r a l n e g . o .  I gdy
by nio to, iż Loalieya rządu warszawskjegc 
nic uznaje za właściwy rząd polski, kun 
sekwencje te«ro rodzaju kroku byłyby nad 
zeyezaj zgubne.

Na razie za ied rne pnedetawidels-wo na
rodu polskiego uznaje koaJicya Itomitef Na
rodowy w Paryżu i uzna w następiśiwie tyl
ko taki rząd, który będzie Li-ut_.de wyra
zem es Jutro społeczeństwa i w którego ręce 
Komitet Narodowy będzie mógł rlożyó swe 
dotychczasowe uprawnienia.

We Fnuteyi gotuje »lę do bliskiego po
wrotu kllkudzlesłęcio./8łęczna armia polska 
prJ wodzą gen. Hall, tl Potrzeba tego woj
ska w kraju jest jasna, ale oczywiście po-

rno się ono znajdować pod władzą rza- 
sLnego i stano wir- ugo wyrai orlego na
rodu.
Co się tyeay p o l i t y k i  n i e ul 1 o -

ck.ł.e.j w jej obeonej fazie, nie ma po stro^ 
nie koalicyi ż a d n y c h  z ł u d z e ń .  Grę 
polegającą na tern, by odpowiedzialność za 
wojnę przerzucić .na nieistniejące już rzad-g 
n.onarszo, w raryżu doskonale rozumieją, 
czego dowodom ćffoóby codzienne artykuły 
pism francuskich. Pisma te ogłaszają ró
wnież zestawienia rachunkowe sum, jakie 
Niemcy będą musiały zapłacić. Od siły, jaką 
bodzid reprezentować Polska, zależy ró 
wnież, by i ona znalazła tun uwzględ 
menie.

Frsr.oya idzie cala zgodnie jak Jeden mąż. 
Kwestya b o i s z . e w i c k a  wogólo tam nie 
istnieje. Wszelkie ró ż  n i.c.e p r z e k o n a ń  
s p o ł e c z n y c h  schodzą dsłeko na. u b o 
c 7. e i wszelkie rachuby socjalistów nie
mieckich i bolszewików rosjjskieh na wy
wołanie we Filmcjd lub w ogóle w k rajach 
koalicyi jakiegokolwiek mchu o j-odkłackzle 
Buołeczeym, są dziecinne, łlylnemś są ró
wnież rachuby na różnicę poglądów między 
dawną en tor. ta czyLi koaJicyą europejslcą a 
Wilsonom. Wilso-n po przyjeid/io swyu. do 
Francyi odwiodzi również obszary, kt.óie o- 
k u no wali i na których po swojemu prowa
dzili wojnę Niemcy. Ogól nom jest tu piv» 
kona;de, że po tej pud róży, między pogią 
dam! W i l s o n a  % C l e f f l e a c e a t  nie 
wędzie żadnej różniej, jeżeli wogile jakie
kolwiek różnico dzil miedzy terri osobisto 
śc'ami zachodzą.

Wipkowy komunikat polskL
Warwawo. P. A. TeŁ Komunikat sztabu 

r  - Ufa tym z-dnia 7 bm.:
Pad —yorom band wkraińrfV* C h y r  Jw  

oposzczony przez naaze oddziały. Ni- 
4ankow.e* zostały n trzymane w naszym rę
ku. PMĆtki z Krakowa są w drodze. Ulani 
* gntgy w jw a  Wiec®o.nkiew--cM zajęli sta- 
eyę fcołej.wą WeSbrata. Wzięto 31 jeńców 
I zdobyta 45 karabinów LnaszyuowvHh. Nie- 
przyjaeiai koocentruje siły we wsiach P o 
ty  1 i e o— K a m i e n n a— U.a l.e. Rnsmi o- 
triyjmii posiłki: z żółkwi 400, z WltłfkWi 
mostów 150 ładzi. W kierunku Wlodzim-e 
fFa WsiFńcJtkgo rozbraja nie band posięi.-j-

je tartiso poany€Ma. Naoze oddz“«ły  zajęły 
na południe od Włodzimierza Wołyrmkieso 
wieś I w a A c a  Z Podlasna- nie nowego.

Szef sztabu generalnego.

ANGLICY O LWOWIE,
Be-no. P. A. T. „Tunes" z 3 gnpdnł? » -  

miesacza obazemą koreeęondencyę ze L w o 
wa przedstawiającą L*ijócia we Lwowie. Cha
rakter polaki mi-*«ta Lw ow hl wskazując wy
raźnie. że Lwów liczy 80 proc Polaków, w 
lem 30 proc. żjtów. Koreepondewt mówi o 
okrucieństwach TTkramców, kłArych wojska 
■<kladały się z bcl«zewików a tóikżp t Pna- 
isków.

Niemcy bniają w Inowrocławiu.
Inowrocław. B. bor. Dn. 5 W :  Plądrowa

nia, które odbydy się tai wczoraj w  rozaniar 
i ach odooobtiionytdi, daL powtórzyły się 
przytem zasbra-ełono 4 oeoby cywilne, naro
dowości polaki©j. Z  tego powodu polscy żoł 
irierae wystąpić panotiw radzae żołnir<r- 
skiej, ta>, ie  w godzinach popoNionio- 
'p yc.h ruziY ji^ ły  się wałki ul iczne, przy- 
07 em użyto tukże ręcznycib granatów 
i karabinów 'ma,szynowych. Wszysfikie 
sklepy pm,y głównych ulijach byiy po- 
południu zamiknięte, nikomu nie było wolno 
wyjść na ulicę. Pod wieczór przywrócono 
ruch uliczny.

Inowrodaw. P kor. Nad miastem Inowro- 
dawie.n i akT^fium Laow-rocdarnskim zawie- 
szono stan obiężonia. Wszystkie sklepy z 
wjj-jtkjuin sklepów i  żywnością zamknięto, 
Wezuiaj^za strzelanina pociągnęła za sobn 
jo3Eca-ł dalsze ofiary.

Gwałty pruskie w Puznaniu. •
Poznań. B. kor Ehiia 6 gm lma. Donie

sienie Biura Woiifa. Jak to już kilkakrotnie 
się w>d?-r7.vk> taicie i wcsor^j. ej nocy 
uiząrizouo nanad na korpuśiiy urrąd odzio- 
żv. Banda złożona z 80 ż o ł n i e r z y  i osób 
cywilnych ubezw.ładmra straże i zaw-ladnęla 
ka.-abkiami maszynow-jńnL Następnie doko 
nauo napa/lu iu. koszary konu^Jin karabi
nów 'maszynowych 6 pułku grenadyeró" 
Zdaje się jednak, że zamiarem napastników 
było dostaniu etę do magazjmów od?‘eży. 
Uięto 35 ludr-L Około 26 ludzi j e s t  r a n 
n y c h  przeważnie ciężko. W czasie napa
du przyszło do regulnrfloj potyczki, w któ
rej strzelano z obu stron z karabinów maszy
nowych i posługiwano się granatami ręcz
nymi

SraOid uli m t t  Js niSa Wipigo.
Warszawa. (P. A. T .) Prezydent ministrów 

Moraezew-ski oświadczył dolegaćyi narodo
wego Zv iązku rolK»tnic7.ej{0 i Związku o- 
brony narodowej z Częstociiow-y' co nastę
puje: O iieby stronidctwa pelskie w poro
zumieniu i z aprobatą naczelnika państwa 
utw-orzyły r z ą d  k o a l i c y j n y ,  to obe
cny rząd i ostjgy wchodzące w skład jego 
nie staną temu na przeszkodzie. Prezydent 
N o r a c z e w s k i  nie przypuszcza jednak
że, aby przedstawiciele P. P & zarówno 
z K r ó l e s t w a  jak j z G a 1 i c y i do rzą
du koalicyjnego mogli wstąpić. Kwestyę u- 
państwowienl" kopalń, kolei i t  d. załatwi 
sejm. Zaś co rio zastosowania ustawy
0 8 godzinnjrm diiu roboczym oświadczył 
prezydent ministrów, że o wszystkich wy
kroczeniach przeciw tej uśu&wie należy za
wiadomić ministorstwo pracy. Oo do a.pro- 
wizacyi oznajmił prezydent ministrów, że 
minister p. Minkiewicz zarządził w grani
cach konieczności państwowych rekwizycyę 
środków żywności, a praedewszystkieni mą- 
kL Nieb ».we ; og*oe*.on«, takie będą uchwa
lone jn i przea radę ministrów surowe po
stanowienia przeciwko paskarstwu. Co dc 
wystąpień publicznych, skierowanych prze
ciwko istniejącym władzom państwowym 
prezydent ministrów wskazał na obowiązu
jące przepisy kodeksu karnego, które mu
szą być oczjTyiście stosowane, jak nn. wy
stąpienia noszące cechę zdrady htami. plTib 
obrazy naczelnika państwa. W końcu na 
prze Istawjpnfe mu zażalenia pi-zeciw z.irza- 
dzeniom niektórych komisarzt rządu, jak 
np wydanie zakazu zgromadzeń i t  d. o- 
świadozył p. 51 oracze reki. że zarządzenia 
te są ran znane, że jednakże sa one rze
czywiście niedopuszczalne i nie - będą w 
przyszłości tolo;oz,-ane.

KONFERENCYE GRABSKIEGO Z PIL- 
SUDSK « f .

Warszawa. (P. A. T.). ..Kuryer W a m a v - 
8*1“  ilonosi; Delegat pciskńigł.i Kouuletu 
Narodowego w Paryżu, prot G r a b s k i  
odbjł wczoraj dłuższą kouferoncyę z P i l -  
3 u d k i m.

Ozienfiikarze pciscy do koalicyjnych
Do sto łorzyszeń pisaŁ-yr i d^ienntk^i-zy 

francuskich, -włoskich, angielskich j w Sta
nach Zjednoczonych wysłały ZrMfczenie li
ter* tó w jKłlskki i Syiidrkat dzie»uikltariy 
krakuwsJdch nast/gvjacą depeszę:

Od czterech lat z górą odcięci od sziache- 
tnyob prądów, tryokająryeh i wieJkicb de-
mokracyj zachodu, odczuływaMśroy ich s3ą 
jedynie po wspeniałych zwycięstwach, ód 
noszonych prze/ obrońców sprawiedliwości
1 ludzkości.

Od dawna akazazu na mlLoenie, cńnyna- 
my pierwsze sjK»obnoóć, by złożyć hołd wa- 
szym łfohatbroir, połegłr^ w w ice  i dziel
nej wytn* a łości aprryrnifwzonych nr rodów, 
poświęcających wszystko óła wielkiego jutra 
przyszłej ludzkości Jej świt wio.my tern ra
dośniej, te idee, zwycięskie dzisiaj, są topo
rne. za które onyi Polska wainzyła i padła.

Depesze tę wyjłnła dzięki nrzrzojmoścJ 
■szefa sztabu hr. Tyszkiewicza, krakowską 
Ytacya jskrow* w języku franc.u&lr?nj i angiel
skim. *

FILANTROPIA AMERYKI. j
Wiedeń. P. a. L W  przyszłym tygodniu j 

ledze unządcony w Ameryce „tydzień zbiór-1

kf“ Uzyskane w ćkodze tej składki pienią
dze będą przeznaczone na zailcupno żywności 
dla biednej ludności w Europie w szczegól
ności we Francyi, Belg# Rosyi f Polsce.

F J * » £ S t . K N E .

Pced kongresem pokojowym.
Wiedeń. P. a. teL Wedle informacyi „71 

mesaw, podanej praez tsitejoze dzionniki na 
debaty pokojowe dożą się t i r y  k o n f e 
r e n c j e .  Przedewszyetłdem odbędzie się 
konfcrcticya przedstawicieli F r 
g l i i ,  W ł o c b  1 A m e r y k  L (Mbędrne aię 
ona najprawdopodobniej w W e r s a l u . !  
potrwa do początku s t y c z n i a .  Następme 
w m a r c u  albo k w i e t n i u  odbędzie sic 
pełniejsza Konferencya pokojowa, albowiem 
do pierwsze, konferoacyi i.ie będą d^puazr 
ctzoiiL. aru N i e m c y ,  ani pa..istwa. które 
p o w s t a ł y  po  r o z p i d m i ę c i u  s i ę  
m o n a r c h i i  a u s t r  o-w ęg i  e r s k i e j .  
Przedstawiciele owych państw po zakończę 
niu pierwecej konfororicyi. otrzjanają z a - 
p r o s z e n i e  do podpisania uk-żonyou z 
gćry warunków poKojowych. Trzecim O- 
kresem konferoncyi pokojowej będzie Kor- 
fereneya światowa, w której wezmą odział 
iraństwa k o a l i c y i ,  państwa n e u l r a l -  
d c i państw* c e n t r a l n e .  Na tej oetir 
U>iuj kordtaiOL. vi utworzony będzie związek 
narodów.

PRZEDŁUŻENIE ZAWIESZENIA BROM.
Berlin. E. kor;. Dnia 7 b. i$. (V\'oltl>. Peł- 

numoriucv koalicji 1 Meinieo w sprawie 
przedłużenia zawieszenia broni mają się spo
tkać w Trewirze dnia 12 albo 13 b. bl

Ultimatum Focha.
Londyn. B. kor. Z Berlina donoszą: Mar

szałek F o c h  wystosował do niemieckiej 
komisji rozejmowej u l t i m a t u m ,  w któ- 
rem Fraiieuzi powtórnie żą.iają oddania 
wszystkich najlepszych ł najsilniejszych 
lokomotyw. Ultimatum to kończy się naj
później w p o n i e d z i a ł e k .

Wyrzucenie Niemcśw z was! Bałtyku.
Berlin. B. kor. Biuro W olffa  donosi: Rząd 

angielski zawdndomił rząd duński, że żeglu
ga niemiecka nie będzie więcej dop iszczona 
do wód morza Bałtyckiego.

Wydalanie aocyaiistów nisin. z Afzacyi.
Wiedeń. (P. A. T.). ^Arbeiter Ztg.“ dono

si w depeszy z Berlina, żs Francuzi zaczy
nają w Alzacyi i Lotaryngii tępić ruch so- 
cyaino-demokra«yczny ł robota.czo-stuwa- 
rzyszoniowy. Mężowie zaufania obu organi
zacji zostali wyddenl z Alzaryi, przy ozom 
pozwolono im zabrać tylko 40 kg. pa
kunku.

Koalicya i holsiewizm niemiecki.
Wiedeń. P. A. T. Beriińsld korespondent

dz.immi.ka „Der Abend“ donosi ca podsta
wie inioijr.ficyi otrzymninej od osoby wiary
godnej że -koaiicya r«rzygoU)v.iije pod adre
sem Niemiec notę w foim.i-o irllimntinn z żą
daniom u s u n i ę c i a  w s z y s t k i c h  r a d  
robotnirzo-żolriic-reOcich. W. razie odmówienia 
wypełnienia tego warunku knolicy* o-lmówi 
wszelkiego dowono ifix>d(!tów żywności. Po- 
rudt0 p:a«".ro‘o-wr>ie koóAieya na wyratiek od
mowy wojaka do óbuadzenia Berlina.

Hiemssm nie wolno „sncyaiizDW3Ś“
Pcrlln. Bl kor. Dnia 1 gmdńia b. r. ko

misja fur anso ttuęuzynnaiKlo vei komisy 
rozjemczej podpi.sała protokół ostaUsczay, 
któ>7 mię'lzy innymi stwierdza, że rząd 
rilemleckf nie będzie przedsiębrał żadnych 
kroków, króroby zmierzały do jakieikolwieK 
zmiany detychrzrso.rcgo sysfemu rP-ialge- 
gc łnb prywatnego gospodarczego stanu po
siadania, albowiem stanowi u> wspólny za
staw koalicyi ni pokrycie s*rat wciennych. 
Rząd niemiecki zobowiązuje się tei n ie  

w y w c z i ć  z ł o t a ,  ani nie pozwolić no 
jego wywóz.

Internowanie floty toreckiel*
Londyn. R  kor. Admiralicja donosi, ?e 

wszystkie tureckie okręty wojenne zosiały 
w y d a n e  koalicyi i są iótemowmm w  Zło
tym Bogu.

LIKWIDACYA W YPŁAT  WOJSKOWYCH
WłcdeA. (P. A. T.). Z dniem 1 stycznia u- 

staną wypłaty wojskowe na rzecz wspólne
go rachunku. Gd tego terminu począwszy 
wypłaty będą się odbywały na racimnek. po- 
szczoirulnYcb eaństw narodowych, które ob
jęły spadek po dawnej mourrcl ’Ł

S T A N IS Ł A W  B R O Ś , sluohacz IV .  roku po
litechniki lwowskiej, jednoroczny oohotnók, 
ktory siużyl we wrześniu i październiku 1914 
roi-m w Seihii pra.y U l Baterjd ha/ibic góo  
«kich (ni. Oebirgs-hauhitz- Bart, Art, fleś.j. a 
w fefoja/lzie 1914 r. był w 'pz.-pihdŁu w Bweey 
(Fo-ldspita’ 2'ir>, Feldpost 311) nie daje od 
lego cza»i -znaku życia.

Uprasz? sk gorąco PP. wojskowych, któ- 
rzyby o nim coś wiedizioli donieść pod t. Ijo- 
sem: Brosf ona, naucz. Andrychów.

D r u g i  ft u  m e r ,,5 a f y r & M
i M i  w y s y e d ł .  s r a

D r. M icha? K ozłow ski
powrócił i o r d y nu j e  

w  s h o ra b a c n  skóry, wsasryss. 1 eyfiliiycznych 

K ra k ów , S t r y k o w s k a  t3 .  stsz

ZakopaBB. Dr. Gustaw Nowotny, Ot i iS
pow rócił.

Lecznica chirurgiczna ponnwnie otwarta (Rjrnc': 11).
G idziny przyjęć od 3 3794

E k s p o zy tu r a  Galicyjskiej Spółki 
z o y tu  ja j i drobiu (O vu m )

przeniosła sw oje biura i?08 
n a  u l. S ra w fto w sk ą  4 , II. p .

Z a n a d  s a l e k
WCJEfiKEJ CENToAU HANDLOWEJ

przeniónl sw oje  tri urn SS07
na ul. flawkawską 4, II. piętra.

O b r s A c a  w o j s k o w y  I  J t a r n y

a d w o k a t l r . J ó z e f O r d y ń s k i
p  oo w ar! .ii k a n c e la ry ę  srsi

w KrakawD, ul. szewską 25, I. piętro.

Brnsiówna, nauczycielka, Andrychów
prosi P. T. Studentów z Chyrowa, aby 
ją powiado.Tiili, co się siało z Anlonim  
Jakubikiem, uczniem II. kl. Nro 217. 2131

„SZCZOTEK§l Mr. 18 i 19

wyszedł.

D o  nabycia  w K rakow ie. c?33

Dnia 18 grudnia i9!8 r. o godzin e 9 i 't 
ren >. odbędzie s \  w SąJt.ie powieiowym  
w  Krakowie przy ul św, Jana L. 22, 

Sala 55. IL p.
D o b r o w o l M  p u k > v u r »  L icytsęyą
d w u p  f b - o j L j  k a c n i e n i c y  i  o H s p ą

< łw u p » ^ L r i * w ą
pofo4ono| w Krakowie, przy ul. Strsszewrtlaga L 5, 
przy pisntarh. Cena i*j-woJania 880.000 K. Długi hi- 
poieczne do przejęcia około 140.000 K. Wadyuin 
38 000 K. Warunki licytacyjne, plany. Bytuacy-ne, 
wykaz c/ynsr/>w i L d. przej!’!ę«P5 nrotn* w Cd- 
dr.iale l-ancekiryjnym X. powj-Jszego Sądu. V-'</.el- 
ldch dalszych informacyi udziel; kancelarya adwo
kata dn, D*-a lizofa Sarez;s«), w Ska«ini«- 3S01

Najl^paoa lokata kapitału 
to

POLSKA PO ŻYC ZKA  PAŃSTWOWA. 
Procent ptątay ka cał) rok z gory. Lokata 
kapitału na 5%U%. Nabyć można wszędzie.

O t w s r ł o  ^ i B g a s s y n

t e r s s  ( M A  l | i | n v
W * iS i f t W  S Z śb p a K jb iW S k l I S <a 

« s  l l r a ^ o w i a ,  u l .  S s r z e p j ś s H a  L t l
(obok Hopcasa i Salomouowrj-. 3»?3 

Jako db.isoictni W:,m.ic.r:ic.i\v,iii-v u firmy i o- 
rębski d Zirnlrr, będziemy się s)sr*ii p<-i k .Zdyre 

wzgięaim  E&iiowolić P. T. Pu diczim ić

Wincp.nty Pogeraa Podlswski ]
SeW » Hur enes ?

U izealnik pewstsnia z r. 1853, 1
przeżywszy łat 80, pc krótkiei a ciężkiej cl -- 
robie, opslr/.ony S*.-. Sukr-su-.entaiul, rjisnąt 

w Panu dnia 6 gmdni:i io jć  r. 
VfyprowaduM>ie zwiok z kaplicy na cmeni.n- 
rru na miejsc^ wleczrepo spoczynku nastąp' 
w poniedziałek dnia 9 bm. o~god>.inie 3 po 
południu, na który to smutny ob./.ęd strosi..i;-.9 
dziad i wnt kf zep-as7ta:ą Krewnych. Przy ja- 

ciól. Znajomych I pobolur (‘ublic/noś/- 
Hhw&żaA-twa ż» san* odprawione™ zostanie 
we wtorek dnia 10 bm. o godzinie 9 rano 

w kościele OO Kupucynów.

F R A N C IS Z E ik C  M A R T I N
S03ALaS MAftlANUS,

*-*Ł ulMk Sn. kocii i ahtotj f * ara 
nrtt (gsęrtfarg tojictUii. 

przeżywszy iai 43, po krótkiej a ciężkiej -bcT 
LObit, oj.-irtony św. Sakramentami, zasnę1 

w Panu dnia 5 grudniu 1918 r 
Wynrowadzenie zwiok z domn żałoby Pyrek 
Główny L f>, na miejsce wiecz.negt) spor-, nkn 
nart <pi w niedzielę dnia 8 b. tn. o *iGa. 3 
popol., na który to smutny obraęd sirc.s' :̂./ 
tona wraz t synem zapraasa Krewnyc i łS J  - 

jaciól, Kolegów Zmarłego i Znaiomych. 
Mebo żenił' c ćałobee odprawi on em zo.T.nie 
w poniedziałek dnia 9 bm. u godz. *  r 

w kościele św, Barbarv.

Obrazki na pamiątkę pierwszej Komunii Świętej, Stacyc 
m  Męki Pańskiej, Feretrony, Fipury z drzewa i z masy, 

Obrazy do Ołtarzy, Krzyże i obrazy do sal szkolnych

3 K A Z M i m Z  Z A J Ą C Z K O W S K I
= =  m  i m  SU lińsftr W  lnriv.Hi I M  L l. = ?



W k. i , n r ’ 7 /

ŁLr LŚ 'dku‘>9
p;ae 3

Po dh^U '] chorobie wrócileul do interesu 
1 pod majem kierownictwem prowadzę. 
Polecam K  T. Publiczności restaurację, 
bu!uZ oraz gabinet z osobnem wejściem, 
śniadania, obiady i kolacye, duży wybór 
wędlin wiejskich czysto wieprzowych. —  
Ceny przystępne. W ina aiistryackie i w ę
gierskie, czerwone i białe. Wódka. Herbata. 
Piw o beczkowe. Lokal otwarty do 11 w  nocy. 
IGsj Z poważaniem j£ n  S zy jsa? ^? .

Fabryka maszyn i narzędzi 
rolniczych w  Oświęcimiu

wyrabia 3877
wozy gospodarskie, ula słov/iafsskie, brona 

d re y n ia n e , sia gzka rn  e, kie ra ty itd .

olitowa konfekcp damska.
Ubrania dla kobiet wiejskich oraz koszule 
męskie wiejskie. —  Sprzedaż meieryalów  

zimowych i lżejszych. 3GS5
Ceny gwiazdkowe —  znacznie zn żene. 

„ S Z A T N I A  K O B I E C A " , plac S zc ze p a ń s k i 3 .

S w g d r a n S e ,
{ S i s z a f e ,  S w f g r s b
Bu o u iV3 najprędzej D ra  F ;e s e ii 'a  oryginalna pra

wnie zastrzeżona „Sko£>‘ fo rm o w a  r ib s4 “ . 
Nio brud/i, zupełnie bczwunna. S!ei!> prónny

8 K 4'—, duży słoik K 6’—, poreya familijna K 15 -.
Baczność na markę „Skabsicrm". 3702

Składy ylcwne: ly iw: apteka Szymeca I!ay, nad-.v 
dostawcy; Krakśw: apteka „pod Białym Orłem1- 
Rynek główny A Bt 45; apteka pod .Złotym Or
łem Wilhelma Ełnheha, Krakowska 11; Przemyśl: 
c. k. apteka obwodowa M. Schwarza; Jarosław: 
apteka .pod Czarnym Orłem* Józefa Rohma; 
Tarnów: apteka obwodowa J. Misiolowskiego; 
Drohobycz: apteka ,.pad Opatrznością" G. F. To- 
biaszka; Kołomyja: apteka wodowa Ora Stefana 
Stinzla; Nowy Sącz : apteka Marcina Gorzeckiego; 
Rzeszów: c. k. apteka obwodowa, ul. 3-go Maja.

„ W I S
parowa pralnia bielizny, pralnia 
chemiczna i artyst. farbiarnia 

Kraków-Podgórz^,
u b  N a d w i ś l a ń s k a  8, t e l e f o n  1 4 5 3

zawiadamia Szanowną P. T. Publiczność, 
te wszelką garderobę czyści chemicznie 
i farbuje w  każdym żądanym terminie, 

ręcząc
i £  d o trzym a n ie  te rm inu I za  p ie rw s zo 

rzędna w yko n a n ie .
I>* żałoby farbuje w 24 godzinach. Na sezon zim owy 
wznawia pluszowe i aksamitne płaszcze m 3 dsłfarh.

fcjisaje i m  iielizi}® dafflewa do prania i Esllswaiiia.

F I L I E l
Karmelicka 3, Grodzka 42, Zwierzyniecka 12, 

D łu ga  11 A . ' 8"03

£ f ó v j n e  w r a c a n e
• łącznie

Llr&w 103.000 
F r a n k ó w  2 0 0 . 0 0 0

przypadają na 
łosy wlcskie czerwonego krzyża i na 

losy serbsMe tytoniowe 
6 ciągnień rocznie. Kaidy los musi 
»ygf3ć- Losy powyższe za gotówkę lub 
na spłaty miesięczne po K 10 2 oatych- 
uiiasto w  A 11 wyłącznem prawem gry. 

Główne wygrane

7 0 0 . 0 0 0  2 0 0 .0 0 0  K f
36SMK0 SC, 100.000 K.
ił<i. hiczmc 64.000 w y g ra n y c h  w  k w o 
c ie  K  17,975.660 p r z y p a d a ją  na lo s y

L o ł c ^ y i  k l a s o w e j
z »sp**-
adziat.m

8351

!

P ań stw a  P olsk iego .

i

i

Ciągnienie ł,
Crua losów:

klasy 11 1 13 grudnia 1913 roku. 
Kto, H k  20. i/4 K 10, V. K 6.
K U P N O

Hufcli, Mar9k, tuztr. pożyczki *  cieniu!. 
S P R Z E D A Ż

GalIcyi3K*ch ziamskich listów zastawnych, 
zgłuszenia na Polską Pożyczkę Państwową 

ł wszelkie ransakeye bankowe przeprowadza: 
DOM BANI!OW Y

I.so p aiJa  B ra n d s ta tte ra  i Sk>
K ra k ó w , K a r m e l i c k a  1 0 .

Tfomacz języków
węgierskiego, rumuńskiego i niemieckiego, 
poszukuje odpowiedniej posady w  urzę
dzie, w  insłrłucyi finansowej lub w ku-
piecłwie. —  Łaskawe zgłoszenia pod „W ę
gier* do A■■'.ministr. „Głosu Narodu*. 3733

D o  s p r z e d a n i a :
1) Wózek dziecinny na resorach w dobrym stanie. 
8) Frak p rządny. 3) Prawie nieużywane ubranie smo
king rwe, całe na jedwabiu — oba na średni wzrost. 
41 Materyał na damską suknię lub dz;ecinne sukienki. 
Wiadomość: ul. Dunajewskiego 1, III. piętro, na lewo, 

tylko międ.y godziną 2—6 po południu. 8036

Poszulóję, wle&ijgr kapitalistów 
albo banków 3697

do zaiożAigi wielkiego rządowo koncesyonowanego, 
bardzo popłatnego przedsiębiorsiva. W  styczniu 1919 
przyjeżdżam z zagranicy do Krakowa i zaaranżuję 

osobiste spotkanie przez ogłoszenie w  dzienniku.

W ypróbow any długoletni fa c h o w ie c . 

Jednorazowa próba przekona k a io s jo  o jakości.

W I N A  M S Z A L N E
w najlepszych gatunkach, z  w ł a s n o j  winnicy

w  G hszliszka obok Tokaju 8700
poleca Frma

H .  F r i t s c f t  w  K r a k o w i e ,  M a ł y  T y n e ł i .
2i nkoit i rmrftiir.e boi <dzenla tuj ją.

J E D Y N Y  P O L S K I
ZAKŁAD

T E C H N I C Z N O - M E C H A N I C Z N Y
w  zakresie maszyn do pisania, ra
chowania, powielania, wszelkich 
systemów —  odnawia i  naprawia 

po cenach um iarko w anych 87Śi

KarJm’crs Blicharski
Kranów, Fitryańska 32 (parter w podworcu).

Pierwsza noiska h m m  o M w ia  (Spółka znrej. z  ogr. porękg)
w Krakowie, ul. Franciszkańska 4 

wykonuje obuwie tak z podeszwami drcwni&nemi jak 
i ze SKÓry, sandały oraz trepy robotnicze. Ma do sprze
dania również podeszwy drewniane. Przyjmuj, do na
prawy obuwie o podeszwach drewnianych i skórzanych, 
z własnego lub dostarczonego materiału. Pracownia 
podlegając Gal. kraj. Zakładowi odzieży (Kraków, Ra- 
dz:wiłłuwska 8) przyj nuje na kartki A  S. N. naprawy 
obuwia po cenach nader niskich. Pracownia poszukuje 

cze'adników szewskich. 366i

Założone w roku 1914

K U R S A  M A T U R Y C Z N E
K a rm e lic k a  56 , II. p . ,  3715

rozpoczną 15 grfidnia b. r. nowy komplet 
wykładów. Zgłoszenia i inform. od g. 6— 7.

KURSA PRAWNICZE
99lŁS5‘* Kraków, Rynek gł. 22 „SU5<ł

Prócz systemu pisemnego 3718

KURSA ZBIOROWE
do wszystkich egzaminów. — Najwybitniejsze siły. 
Komplety podręczników. Zgłoszenia natychmiastowe.

Folwark pod Krakowem
około 130 mórg roli i łąk , z  dobrym ob
szernym budynkiem do wydzierżawienia 
od Nowego Roku. Inwentarz można nabyć 
na miejscu. Zgłoszenia przyjmuje r. grze
czności Jan Piotrowski Kraków, przy uriWy 

Tadeusza Kościuszki 44. 3723

Dam 1.008 koron nagrody
za wykrycie kradzieży w Magazynie 
obuwia JANA REBSZA w Krakowie, 

uf. Floryańska 17. 8730
Kradzież popełniono dnia 3 grudnia.

S z p i ł a i i i a  4 9 . A Ł p r s t r a a  4 9 .

S A L C H  SZTUKI
Sprzedaż obrazów  najwybil niej- 
szych artystów ,- malarzy pol
skich i zagranicznych po najtań-

Również sprzedaje się na

SP ŁA TY  M I E S I Ę C Z N E .

Obecnie: 3700

m  m m

Krgjowg kopalnia węgla w Spytkowicach gd 
Zator poszukuje do Zarządu kasami i połą
czonej z nią kuchni dla robotników i do

zorców kopalnianych

G O S P O D Y N I  «»
osoby starszej, energicznej, w  tym kierunku 
doświadczonej, zdrowej i umiejącej dobrze 
gotować (najchętniej wdowy). Warunki we
dług nmowy. Zgłoszenia pisemne z poda
niem waiunków lub osobiste do Dyrekcyi 
Kraków, Szewska 1, III. p., przedpołudniem.

Poszukuje się do kupna iub dzierżawy

willi, dworku lub doirku
w zdrowej gcirskiej lub podgórskiej okolicy, z ogro
dem (m ożliw ie większym), z rolą lub bez, niezbyt 
daleko od stacji ko!e:ow .j. Zgłorzcnia do; Wanda 

Zaleska, Ei-aków, Basztowa 3, parter. 3785

Siła biurowa
do pomocy w  młynie patowym i  gospo

darstwie potrzebna z a r a z .  3750 
Znajomość korcspondancyi i buchalteryi potrzebna. Zgło
szenia z odpisami iwladectw, których nie zwraca się, 
przyjmuje Zarząddóbr ^opuszką Wielka p. Kańczuga.

M A  Ś W I Ę T A !
SANKI, NAR TY  (SKI), KASETKI kompl. 
z farbami, FARBY olej. i artyst guziczk., 
SZACHY, APAR ATY i noże do golenia, 
O C H R A N I A C Z E  na nszy, TERMOSY, 
M YDŁO do golenia, W O D A  KOLOŃSKA, 
M YDŁO toaletowe, PERFUMY Kraj. I za
graniczne w  flaszeczkach i na wagę, 
KASETKI z perfum., GRZEBIENIE męskie 
i damskie, SZCZOTKI ryżowe do szoro
wania i zamiatania, SZCZOTECZKI do 
pazr ogci i do zębów, LICHTARZY KI 
i ŚW IECE na drzewko, K A D Z I D Ł O ,  
SZCZOTKI do ubrań, PA LA T Y N  farba 

do maS?ryi 
p o l e c a j ą  najtaniej 8756

w  K r a k o w i e  
R yn ek g ł. 3 7 .REIM i Ska

B aczn ość S t r a ż  S k a rb o w a  I
Aby być przygotowanym i na zabranie głosn 

przy zamierzonem p izez Rząd Polzkl newem zor- 
gani7.0VY.iniu naszego nztrojn, otworzył tlę  w Kra
kow ie tymczasowy Komitet etraży skarbowej, Ui*- 
Jący za zadanie zwołanie ogólnego zebrania Kole
gów ze wszystkich dzielnic Polski a to: Galicy!, 
bląska i byłego Królestwa Polskiego na dzień 14 

15 grudnia do Krakowa dl9 ułożenia postulatów 
Rządowi Polskiemu przedłożyć się mających. Ze
branie to cJHędzie się w zali hoteiu „ P o l o n i a *  
róg e licy  Pawiej i Basztowej w pobliżu dworca 
kolejowego, na którem winni jaw ić się bazwaren- 
• 70 wszyscy wolni od służby Koledzy, którym 

dubro własne i p izyizłnść nas/ej instytncyi leży 
n i sercu.

Koledzy}
Niech w tej p. zełomowi j chw ili, w  której wa- 

ia  się losy naronÓT l siżnów  nie brakuie z nas 
nikogo, jawm y się iak najliczniej i dajmy dowód, 
że w jed„ości naszej z iła l
Punkt zborny Hotel „Polon ia14 dnia 14 grudnia 1918 

o godzinie 9-ej rano.

Za Komitet przygotowawczy:
ITeksel, Kastory, Kawski, Klohe3, Mychalc7.uk, 
Nowogrodzie!, Ostachowski, Suszczyiski,

'I ułasiewicz, Woriiczek. 3753

Z a k ł a d  w y c h o w a w c z y
d l a  b e z d e n n y m  c h ł o p c ó w

p o d  ż in ą d e m  B rac i A Ib a r ty n 6 w  w  K r a h tw lr
posiada w a rn sta l In t r o l ig a to r s k i i przyjmuje 
wszelkie zamówienia w  zakres Introligatorstwa 

wchodzące.

Kraków, Zwierzyniec Flisacka 25
Telefon 8248. 3764

H A G A Z Y N  H Ó D
d a w n i e j  E l i .  M o l H i k i e w I C Z
Jest obecnie przy ul. M ik o ła js k ie j  14. Pr7.vjm .1je 
wszelkie roboty w zakres modniarstwa wchodzące. 
Nie odstępowałam fi -my nikomu. Proszę o zgłoszenie 
wszelkich .alrgłości. Folecainsię łaskawym wyglą
dom P T. Pań. Z poważaniem
3780 Fr. M o ln ik le w k z ,

O e ^ d n § k
Jat 3G, zdrowy, swobodny, znający się na wszyst
kich działach ogrodnictwia, z dobrenai świadectwa
mi, długoletnią praktyką w pierwszorzędnych o- 

grodach, poszukuje posady ogrodnika. 3784 
Zgłoszenia S. M stya szeH , ogrodnik w Żywcn.

F o rtep ian y ,
Pianina,

Fisharm onie
Sprzedaż, zamiana, wyna
jem. Kupuje także Instru
menty używa it. — Skład 
fortepianć'* Htleny Sino- 
larsklej, Wolaka 7. 2898

BE i
L. RYDEL 8641

B etleem  Polskie
wyd. popularne.

Ceoa z przesyłką K 2'50.
Wysyłka za uprzedniem 
nadesłaniem na^żytości.

KsiłgaralalLMiiia
K ra b ó w , R y n ek  17.

Marki wojenne {
i zagraniczne saryami ; 
sprzedaję. Cennik wy- » 
syła się za poprredniem | 
nadesłaniem 25 hal. w i 
znaczkach pocztowych. ' 
Ufi. STfBLEC*!. Rantłal marik. : 

Lwów, SinnSirti ś 17+9 s

|
odpadki sukna, jedwabiu, 
kości kuchenne i końskie, 
kupuje po najwyższych ce- 
uach J. B e l f e r  Kraków, 
ulica Krakowska 49, tele

fon 1449. 3093

WYBOROWE

baraki ćwikłowe
v _ n  cen'nary de spriedaaia. 
Wiaaomość: o l Karmeli
cka 45, L piętro, schody 
służbowe. 3648

Francuzka
potrzebna na wiei do 
dwojąa dzieci. Zgło
szenia: Smolars.ka ni. 
Wolska 7 od podz. 
10— 12 i od 4—6. 3687

OBUWIE
dziś tak diogie konserwuje 
aię używafąc najlepszej

PASTY
do bucików, a nie bezwar
tościowych preparatów, ni
szczących skórę. 1 słoik 
najlepszej pasty 8 korony. 
Dla kupców, konsumów 

opust. 3732

F R . L E K E R T  K ra k ó w ,
Sławkowska 6.

Z a r o M  dzienny 29-33 ta m a
oprócz tego 2flu K stałej 
pensyi. W » wszystkich mia
stach i ws'ach poszukiwani 
agenci 1 agentki do roz- 
sprzedaży bardzo pokupne- 
go artykułu. — Zgłoszenia 
przyjmuje od g. 1—2 Dorn 
Wysyłkowy Podgórze, ul. 
8-go Maja 8. ■•I 14

Dyrekcya rządowej kopalni w Brzaszezash 
pos/ukuife:

K o n t i c i o r a  k a s o w e g o
w wieku do lat 4o, narodowości polskiej, władają
cego biegle w  słow ie i p iśnre językiem  niemieckim, 

obeznanego z buchalteryą.
Ponadto przyjm ie Dyrekcya

T rze d fo  S z t y g a r ó w
narodowości polskiej, z ukończoną szkołą górnicz.ą 
i praklyką. Wszystkie posady są natychmiast do 
objęcia. Oferty należy przedłożyć wraz z odpisami 
św iadectw  bezzwłocznie. N ieuwzględnioue pozo  

sta.ną bez odpowiedz., 3793-

F U T i t @
czarne s e 1 s k i n y
do sprzedania ul. św. Mar
ka 1. 1S. u krawca p. i ro- 

janowsi.iegui w sklep e. 
8757

36 Koron
1 kg. słoniny

18 Koron
l W M w

s p r t e d e je

W B M rn  M l
HANDLOWA .74S 

ul. Jagiellońska 9.

FIRMA 8781

fflESUH H W S K !
Kraków, Szczepańska 11, 

magazyn galanteryjny 
I przyborów do krawie- 

cźyzny poszukuje
panienki f chłopca 

do praktyki.

Biedna w d o w a
z 4-gtem dzieci (najmłod
sze paromiesięczne) prosi 
litościwe serca o wspar
cie. łaakawe datki przyj
muje Adm. „Gł. Narodu* 

dla Maryi K.
Kędzi stwierdzona.

ci -. i * -,i

AUTOMAT 
PIAN O LA
wyrób wenceki, z dużą ilo
ścią nut oper i operetek, 
do nabycia w firmie B. Ga- 
bryclska Kraków, Rynek gł. 
„Pałac Spiski1'. 3327

M a g is te r  Farm acy i
Polak, poszukuje posady 
ewenL zastępstwa. Zgło
szenia do Biura Hopcasa 
i SUomonowej Kraków, ul. 
Szczeoańska 9, dla „Ma
gistra*. 8713

Biuro „Ochrona Kobiet*, 
KTuprlcza 16, ma do umie

szczenia 3728
nau czycie lkę  rodo

w itą  F ra n c u zk ę
na stałą posadę na wsi 
lub w mieście. Wiadomość 
w biurze od godz. 10— 12 

w  południe.

mm
O S O S f i

uczciwa, pracowita, 
oszczędna, znająca  
się dobrze na gospo
darstwie wiejskim i 
kuchni, poszukuje o- 
bowiązhu na plehanil. 
Wiadomość pcJ „F. K." do 
Adm. „Gł. Narodu". 87J2

S S s S S S S S S

dobry interes j cukiernię) 
resl-.uracyę, sklep 
tow.j-galanteryiny i t. p., 
w Krakowie. ZjkfcUHłaią 
z podaniem opl»ó>Yf i M i*  
szych war u urów prz 
p. Ludwika Dut ja  
mieszyce, ul. W a 
*3 (Restattracyaf. 9982

Zu b a ża ła  w m i m i  pa 
p o w sta ńcu z  M M  rf
z córką, dotkniętą 
nerwową cnortóq, 
się do serc smoc 
rodaków patryMńw 
gain; prrśbą o  om 
wielkim niedot.aica | b: 
ku funduszów na 
tejże, — Krystyna 

Kraków, Czysta L

Magistra
bab

magister
dobrze noiecona (y ) pr- 
trzebna (y ) zaraz ua t^ L  51 
w  Bukowsku o bak SaaSaa
Zgłoszenia tamże.

FORTEPIAN
krótki, z  an^foldk^ ac- 
shtifiikę, prawie r.W Ę r 
do cprzodsnia.
domość: J. TlipMy  
Długa 15, II. p. 3574
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S P Ó Ł K A  F A K T U R O W A  S “ T !  |
Stow. car. z o^r. por. m

ZAŁOŻONA PRZEZ BANK KRAJOWY I
o / a z  F i l i a  u# T a r n o w i e ,  u l i c a  K r a k o w s k a  8 .  

E s k o n t u j e  : Faktury, ftymesy, Dewizy, Przekazy, zaliczki 
kolejowe, oraz wszelkie pretensye kujjieckie. Załatwia in
kasa. Udziela kredytu w  rachunku bieżącym. Przyjmuje 
wkładki na książeczki oszczędności i na rachunek bieżący 

i oprocentowuje takowe po
4 ?| , «

od następnego dnia pc złożenia. W ypłaca codziennie nawet 
większe kwoty brz wypowiedzenia.

Fodahk ncfitwyffnzzi&i) pnc.dod2fkism tojsusyiD cpiara Spąft̂  Faktmw: z^ rrtlfi^ B s rw
imill ■■■  ii'11't ni' n» i f f i i T T  t s i u  r*rmswwauMMMUM— gam  i
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GALICYJSKI A K C YJN Y

B A N & C  K U P I E C S C I
Lwów, H&Sicka 19 <eioin własny)

przyjmuje wkładki oszczędności z  oprocentowaniem

4 ’ |/|o o d  s ta
I wkładki ua rachunek bieżący z  oprocentowaniem

y\>!4 Io b

Bank wypłaca z wkładek oszczędności 2.000 kor. tygo
dniowo, zaś z rachunku bieżącego 20.000 kor. dziennie 

b e z  w y p o w i e d z e n i a .

Podatek rentowy wraz z dodatkiem wojennym opłaca 
Bank z własnych funduszów. 3703

K O N K U R S .
W ydzU I Rady pow iatowej w  Nisku rozpisuje ni- i 

niejszein konkurs na posadę

lekarza okręgowego
z tiedzibą urzędową w  Ulanowie.

Do okręgu Ulanowskiego należą następujące gminy: Ułauónr,! 
Bieliniec, W ulka bielińska," Wnika tanewrka, Dąbrowica, G łi-j 
nianka, Knrzyna wiięlka, Kurzyna mała, Dąbrówka, Rauchers- 
dorf, Szyperkij Zdziary, Mostki, Golce, Jarocin, Borki i Majdan 
golczański.

Do posady tej przywiązana jest roczna płaca 1.200 kor©«, * 
płatna w kasie Wydziału powiatowego, tudzież dodatek wo
jenny i ryczałt na objazdy służbowe przez W ydział krajowy] 
przyznać się mający, a także ewentualnie pomieszkanie ofiaro-' 
wane czasowo bezpłatnie przez gminę Ulanów.

Kandydaci narodowości polskiej zechcą wnieść ućłokrmu'k- jj 
towane podania do Wydziału powiatowego w  Nisku najdalej doi 
dnia 15 grudnia 1918 r.

Pierwszeństwo w przyjęciu będą miel: ci Kandydaci, którzy ] 
się wykażą egzaminem fizykackim.

Nisko, dnia 29-go listopąda 1918 r.
Za prezesa;

374a Tarncwskf m. p,
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35DUCH DZIEJÓW POLSKI
ANTONIEGO CHOŁONIEWSKIEGO. .

W y d a n i e  d r u g i e  przejrzane i rozszerzone.

Cena 6 koron (bez. przesyłki pooztowej).
Nakład Towarzystwa im. Stefana Baszczyńskiego w  Kra
kowie. —  I)o nabycia w  Administracji „Głosu Narodu* 

w  Krakowie. 22C2
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